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N. Cesarzowic W. Xiążę Konstanty Pa- 
wfowrcz powróćił z P»ttrsbur^a przeszłey śro
dy wieczorem do tuteyszey stolicy. Nazaiutrz 
rano powitały Go władze publiczne.

W Imieniu Nayiaśnieyszego 
'ALEXANDRA I.

Cesarza Wszech Rossyy, K óla Polskiego 
etc. e.tc. etc.'

lSamies‘nik Królewski w Radzis Stanu. 
W uzupełnieniu przepisów tek kó rw-o- 

C\ń Berlińską w dniu Maia r. b. między 
Nayiaśnieyszytn Cesarzem Wszech Rossyy 
Królem Polskim, a Nayiaśnieyszym Królem 
Jmcią Pruskim zawartą obiętych , lako tez o- 
snowy protok łu-do teyże konwencyi dołączo
nego', na przełożenie rapportem Kommi-sa- 
rza Naszego do spełnienia konwencyi Berlin - 
skiey wyznaczonego obięte postanowiliśmy 
i stanów iemy ćo nastęuie:

Artyk: 1. W stosunku do artyk: 4go 
konwencyi Ber lińskiey wyż z'dnty wymienić, 
ney, a w szczególności protokółu oneyże, win. 
ny bydź massy Pruskie akiami konf-rencyy- 
nemi dnia^ Maja igi8 r. obięte z ksiąg de
pozytowych i m nuałów A. B. wymazane, 
gdyż te massy co do zaspokojenia interessen- 
tów ciężarem Pruss pozostały. Akt konfe- 
rencyyny z dnia igo b. m. między Kommh- 
sarzami do spełnienia konwencyi Berlińskiey 
wyznaczonemi obeymąie w szczególności 
też ma^sy: z strony zaś Kommissarza nasze
go wydane są Tr ybunałom stosowne oświad
czenia i upoważnienia co do-wymazania mass 
tych 2 ksiąg depozytowych i manuałów A. B.
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Kommissya Rządowa Sprawiedliwości ' 
przekonać się teraz winna o zadośćuczynie
niu z sirony Trybunałów prze, isowi powyż
szemu konwencyi Berlińskiey i iey protokó
łu, i złożyć Nam ma w swym czasie rar port 
o śc słem zadośćuczynieniu wymienionemu 
przepisowi z strony T ybun<łów.-

Artyk: 2. Wszelkie poszukiwania prą. 
wne przeciw urzędnikom winnym zdawać 
chunki, przeciw administratorom depozytów 

dzien&ueom -dóbr narotłówyćh przez Rząd 
Prus£; aż d,o traktatu1 Tylżyckiego użytym w 

•prowincyach pńzedtćm pruskich, późniły część 
Xięztwa Warszawskiego składających, umo
rzone są w moc przepisów^artyk: XI. kon- 
weucyi Berlińskiey, i wznowionemi bydź nie 
m )gą. Dane przez nich rękoymie Wymaza. 
nemi będą z księgi hipotek, i wraz ż wszeR 
kiewi aktam lub papierami, za4własnp-'ć ich 
uznanemi, zwróconemi im zostaną. Ze zaś 
przepis protokółu konwencyynego1 W tym 
względzie wyraźnie stanowi, ■

iż kaucye dane przez zapisy hipote” 
czne, iako bez żadnego skutku będące uwa” 
żanemi bydź powinny, i że zaraz po ratyfi- 
kaeyi i ogłoszeniu konwencyi rozkazy wy’ 
dańemi będą, ażeby dokumenta wydane były 
właścicielom, i z ksiąg hipotecznych wymaza® 
ne, bez innych formalności. „

Zaczem do przepisów tych, tak Kom- 
missye Rządowe, iako też Izba główna Obra
chunkowa nietylko ściśle zastosować się win
ny, ale nadto władze sobie podległe o prze, 
picach po wyższych zawiadomić n»aią; w szcza’



i. * )

góltiości zaś Kommissya Rządowa Sprawkdh- 
wóści stosowne polecenia do władz wszystkich 
<.- -.wych i hipotecznych wyda , aby też W 
ku- ■.m zda-,zonyni przypadku ściśle do prze* 
asiw powyższych stosowały się.

Artyk: 5. W stosunku do aktu konfe- 
rencycnego z dnia ggo m. b. miedzy Kom- 
missaizami do wykonania konwencyi Beiliń- 
skiey spisanego, postępowanie w przedmiocie 
kaucyynym szczegółowo przepisanedn zostało. 
Akt rzeczony Kommissyyom Rządowym i 
labie główne'y Obrachunkowey w kopkach le 
galnych ki mmunikować polecamy, i też Kom. 
misśye nieiylko same ściśle podług tegoż prze
pisu zastosują się , ale nadto władzom sobie 
podwładnym zaitosowajię do tego przepisy 
wydadzą.

Artyk: 4. Lubo extradyrye akt, depó- 
aytó w, mapp » pi-nów i kaucyy w ogóle iui 
nkończonemi zost ły, kiedy iednak szczegó
łowe do załatwienia przedmioty dotąd pozo
stały, i te są tey natury, iż tylko successire 
wykonanemi bydź mogą, zaeżetn akt konfe 
rkncyyny między Kommissarzami do wyko
nania konwencyi B rlińskiey wyznaczonymi 
w’ dniu litym t. m. spisany, przedmiot rze
czony ostatecznie regulujący", ma bydź Kom- 
misyom Rządowym, i Izbie główney Obra- 
chunkowey kommunikowmiym , i też we wszy
stkim do izeczonego aktu nietylko postępo
wania swe zaregulować maią, ale nadto sto
sowne do tegoż aktu polecenia wj dzom so
bie podwładnym wydadzą ; w szczególności 
zaś Kommi-sya Rządowa Przychodów i Skar- 
bu wyda rozkazy biófowi swemu likwidacyy- 
nemu, aby toż ściśle przepisy rzeczonego a- 
ktu wykonało.

Artyk:/5. Komitet extradycyyny, co do 
przedmiotów z Prussami wyznaczony, z dniem 

'ogłoszenia ninieyszego postanowienia całko
wicie rozwiązany m~zostaie, i archiwum tegoż 
Komitetu biórowi likwidacyynemu przy Kom- 
missyi Rządowey, Przychodów i Skarbu usta
nowionemu oddanem bydź ma.

Artyk: 6. Wyznaczeni przez Na? do od
bioru od Rządu Pruskiego extradycyynych 
przedmiotów subdelegowani Kommissarze, o- 
raz ptfdobn ieź subdelegow ani i Kommissarze 
do segregacyi akt dla Pruss po Wojewódz
twach przez Nas wyznaczeni, również z dniem 
ogłoszenia ninieyszego postanowienia w dzia
łaniach swych ustalą ; uzupełnienie bowiem 
przepisów artyk; 3^i 4 ninieyszego postano- 7 

wienia przez urzędników i officyalistów do 
składu władz należących do skutku dopro 
wadzone bydź winno.

Wykonanie ninieyszego postanowienia 
Naszego wszystkim Kemmissyom Rządowym* 
ile do którey należy, oraz Izbie Obrachun
kowej’, umieszczenie zaś onegoź w dzienni
ku praw, Kommissyi Rządowey Sprawiedli
wości, polecamy.

Działo się w Warszawie na posiedzeniu 
Rady Atdministracyyney dnia i4go Grudnia 
i.8i^ r.

< podpisano) ZAJĄCZEK.
Minister Prezyduiący w Kom- 

missyi Rządowey Przycho
dów i Skarbu.
(podpisano) J.l^T^leński.

Radca Sekretarz Stanu, Jenerał BrgĄy 
(podpisano) Ko.ssecki, 

Zgodno z oryginałem.
"Radca Sekretarz Stanu, Jet ej ał Brgdy, 

£ podpisano ) Kuss&cki.
Zgodno z wypisem

w zastępstwie Ministra Sprawiedliwości
Radca Stanu

AZ. oznaki.
Sekretarz Jeneralny

Referendarz Staną
J. Hankiewicz-

Kommissya Rządowa Przychodów i ^karbu.
W stosunku do obwieszczenia swego z 

dnia 14 Październka r. b. gazetami Warszaw- 
skiemi i. Dziennikami W oiew. dzkiemi ogło
szonego] oznąymiła wszystkim dłużnikom 
summ pruskich nowe ich stosunki, w Lkich 
z wierzycielami swemi, z przepisu konwencyi 
Berlińskiey z d. 4? M,ia r. b. i protokółu 
konwencyynego zostaią. Że zaś w lemże 
obwieszczeniu oświadczono im między in- 
nemi:
a) . Iż prawa z artykułu IV konwencyi WTie- 

deńskiey dłużnikom, co do excepcyy ich 
służące, zachowanemi zostały.

b) . Iż wszelkie upłaty, bądź za czasu byłego 
Xięztwa Warszawskiego, bądź też za tę- 
raźnieyszego Królestwa polskiego, w goto* 
wiżnie i w furażach poczynione, przyięte- 
mi przez teraźnieyszych wierzycieli bydź 
muszą.

c) . łż dłużnikom banku i kassy jeneralney 
Inwalidów wybór w rzeczonem obwieszczę-



niu wypisany, co do sposobu opłaty zale
głych procentów, do dnia ogłoszenia kon- 
weneyi Berlińsk; rackuiąc, służy i.na rzecz 
tych to tylko dłużników zrzeczenie się 
banku i kasiy jeneralney Inwalidów, dru- 
giey połowy zaległości prowizyoualnych, 
od r. t8ad do Bożego Narodzenia i8t5 na- , 
stąpiło;

tedy teraz, gdy oddanie wszelkich akt i pa
pierów byłey Dyrekcyi Jeneralney Kom- 
mUsarzowi Królewsko-Pruskiemu nastąpiło, 
zatrzymane zostały te papiery i oryginalne 
dokumentu, które d ugruntowania excepcvy 
ich ad lit: a. powyżey nadmienionych słu
żyć mogą, i przez tychże dłużników złożone - 
mi zostały. — papiery te i dokumenta zndy- 
duią się teraz w biórze likwidacyyneĄ Kom- 
missyi Rządowey Przychodów i Skarbu, w 
teyźe -samey lokalności co i bywsza Dyrek- 
cya summ Wiedeńskich, to ie^t, przy ulicy 
Sto-Jerskiey Nro 1778 posiedzenie swe maią- 
cem, — Wzywa się zate'm niuieyszem wszyst
kich rzeczonych dłużników, aby złożone 
przez nich w byłey Pyrek yi summ Wiedeń
skich powyższego rodzaiu papiery i doku
mentu nazad odebrali, i tym celem do rze
czonego bióra likwidacyjnego zgłosili się; 
jednakże ostrzega się zarazem, iż nikomu in
nemu też papiery i dokument a' oddane bydź 
nie mogą, >ak tylko właścicielowi onychże^ 
kłóren ie złożył, łub też umocowanemu pjzez 
niego legalnie plenipotentowi. — Nadto, gdy 
przy oddawaniu Kommissarzowi K ólewsko- 
Pruskiemu archiwum byłey Dyrekcyi prze- 
W łzieć nie można .było, który w szczególno
ści papier, lub exhibit w zdarzonych w przy
szłości processaoh potrzebnym komu bydź 
może, zaczerń ku dobru wszystkich dłużni
ków umówio.ne'm zostało między Kommis- - 
sarzami ob i dworów, do Spełnienia konwen
cji' Berlińskiej prze naczonemi:

/, iż gdyby któ. cokolwiek z dłużników 
„ zwrdln łąkowych exhibitów, lub też 
„ udzielenia kopiy z akt wydanych żą- 
„ dał, teśy we wszystkich takowych 
„ zdarzonych wypadkach rzeczone eX- 
„ hibita, oraz kopiie iuteressantom bez 
„ żadnego opnru, bądź w oryginale, 
„ bądź teź w legałney kopii, natych 
„ miast i bez żadnych kosztów' wyda 
,, nemi będą.,, ,

Zawiadamiając o tern wszystkich Jnte- i 
ressentów Kommissya Rządowa Przychodów' • 
i Skarbu, postanowiła przytem ku ułatwieniu

im moźhości użycia powyższego zastrzeżenia 
pOłecić wyż rzeczonemu biórowi swemu li- 
kwidacyynemu, iżby toż wszelkie zgłoszenia 
się interessentów o powyższe papiery przyj
mowało, i środki - stosowne niezwłocznie 
przedsięwzięło, aby skutek powyższego za
strzeżenia nieodzownie nastąpił.

Zważaiąc daley Kommissya Rządowa 
Przychodów i Skar bu, iż^ kwity z opłaty pro
centów, w byłey Dyrekcyi podobnież skła
dane, celem użycia praw ad b. i c. na po
czątku óbwieszezenia ninieyszego wzmianko
wanych, również interessentom potrzebnemi 
nieodzownie bydź mogą, tedy takowe w 
powyżey wzmiankowanym sposobie > przez 
każdego z nich odebranemi pa’»d bydź mo
gą; przyczem Kdmuiissya Rządowa Przy
chodów i Skarbu wyraźnie oświadcza: 
inio. Iż jedynie tylko dła'mik«m banku Ber

lińskiego i kassy jeneralney Inwalidów, 
co do 'procentów, tak wybór sposobu 
opłaty obwieszczeniem z d. 14 Paździer
nika r. b. ogłoszony, iako też odstąpie
nie zupełne połowy zaległości, od roku 
1806 do Bożego Narodzenia 1815 służy.

2do. Iż wszystkim innym dłużnikom summ 
Pruskich bez żadney różnicy, co do- 
rzeczonych procentów, dobrodzieystwo 
r. art: III artykułów dodatkowych' do 
konwencji Wiedeńskiej z d. 5o Marca 
i8i5 r. wynikające, przynależy^ . — 

i że nikt z nich od tych to, iako też i in
nych opymze służących praw, abr.ieszcze- 
niem z dnia 14 Października r. b. szczegółowo 
wypisanych, oddalonym bydź nie może, ieŚIi 
poprzednio wręczenia artykułem irigo Ko- 
dex 1 Cywilnego przepisanego, wformie tem- 
źe prawem wskazaney, nie Odebrał, a ieśii 
od d :ia tegoż wręczenia pięć miesięcy upły
nąć niedozwoltł, bez zezńąma przepisanej* 
dekla.acyi. — Opuszczenie bogiem tey for- 
m In iści pozbawi dłuż-nka. dobrodziejstw 
nadanych mu, a natenczas postąpioffem z rtim 
będzie wedle praw w Królestwie Polskiem 
móc maiących; z resztą rozumie się samo 
przez się, żfe w razie zapadłego iuż Ostateczne
go wyroku, 1 ;b zawartey między dłużńikión* 
1 wierzycielem dobrowolnej umowy, żadne 
inne rozpoiządzeni 1 mirysca mieć nie mogą.

Działo się w Warszawie dnia i8go Gru
dnia 1819 roku. 'Minister Prezyduiący.

( pod pi s a no i ęgle.ńs ki.
Sekretarz Jeneralny, 

f podpisano) Kruszyński-



Towarzystwo Dobroczynności
Odebrało przez ręce W. Linde Rekto

ra Warszawskiego Liceum dobrowolną skład
kę nauczycieli i uczniów tegoż Liceum zł: poi: 
599 1 gr- $ wynoszącą. — Miło iest Totta- 
reystwu widzieć kassę ubogich zasiloną , mi- 
ley cieszyć się pociechą, iakiey spodziewać 
sif można po młodzieży s duuney do poruszeń 
Cnotliwych i .szlachetnych. ~

Niemcewicz.

Instvtut Głuchoniemych , nie będąc zdol
ny inaczey wywdzięczyć się dobroczyńcom 
swoim, w zaczętym Nowym Boku wyraża to 
życzenie, iżbydoznawali łdogoslawieństw Nie
ba ku pozyskaniu piawdziwego szczęścia, 
które zależy na ukontentowaniu wynikłem 
2 przekonania się . o cnotliwych sprawach 
swoich.

— Ą J*°O ■■ 11 ■
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Seym związku Niemieckiego zaraz po 
skończonych naradach Wiedeńskich prace swo- 
ie rozpocznie.

. WKrólestwie Hanowerskiem pracuią cią
gle nad ustawią konstytucyjną. Jeszcze wtym 
miesiącu ma się zebrać Kommissya, która 
nad proiektem pomienioney ustawy zastana- 
wiać się będzie.

Do Moguncji przywieziono zBonn stu
denta, i odda .o go rameczney Kommissyi śled- 
czey, za roznoszenie pism buntowniczych. Jest 
rodem z Frankfortu, w yznania Moy leszowego.

Sławny niemiecki pi arz Ludwik W ic- 
łand umarł w Jerta dnia 12 b. m.

Hieronbn Bonaparte bawi teraz z swoią 
rodziną w Tryescie. Pewny Maior, który w 
roku 4809 wyrokiem sądu woyskowego za 
rządów tegoż Hieronima Bcnapartego w West-- 
faiii na śmierć był skazany , a potem udaro 
wary życiem na wstawienie się PaniLetycyi 
Bonapartovey. prosił teraz Hieronima, ażeby ' 
mu nowo narodzonego syna do chrztu trzy
mał. ' ' -

Podług najświeższych doniesień nowych 
Wędrowników, kartofle pochodzą istotnie z 
okolic Limy w Peru”.

N l' D' E R L A N D Y.
Uwięzienie niektórych o«ób w Ar^ster- 

darnie nie iest Jeszcze wyiaśnume, a przeto 
daie^powód do rozmaitych domysłów, Jeden 

z uwięeionych zowie się Bouers1, rodzina iego 
znana iest w Le.ydzie, a on sam miał zawsze 
dobre imię u w-zystkich, i otrzymał ozdobę 
Lwa Belgijskiego'. Gdy się rewólucya roku 
i8i5 ukończył*, przybył do Bruxelli, gdzie 
zaprzyjaźnił się z P. Bouwens znany m za nay- 
gorliwszego stronnika rewolucji r. 1795. La 
teru r. 1818 przepędzili oba nieiaki < zas W 
Akwizgranie i Spa, gdzie odbierali dowody 
przyiażni od pewney znakomitey osoby. Po- 
■echali potem oba .do Paryża, osie łi tam, 
lecz niekiedy wyieźdzali każdy osobno to do 
•iiruxelli, to do Hagi, a temi czasy do Am
sterdamu, gdzie niedawno przytrzymano Pana 
Bouers, a Pana Bouwens w Lissie. Donoszący 
te szczegóły dziennik oświadczył, iż wstrzy
muje się od dalszych iako niepewnych, ale 
twierdzi, źe ktohy w tey okoliczności wielkie 
■interessa polityczne upatrywał, zostawałby 
w błędzie.

- F B A A C Y A.
z Bary za 14 Grudnia, 

Jzba Deputowanych.
Sessye te'y Jzby dnia 10 i 11 b. m. 

zeszły na wybraniu Kwestorów iey, i trzech 
Komrnissyy, iedney do ułożenia adressu do 
Kr Ja z powodu mowy iego zagaiaiącey pa
sie lżenie Izb; drugiey, petycyyney ; a trze- 
ciey, do rachunkowości. — W pierwsze'y są 
PP. Chauvelin, Benjamin Constant, herdtry, 
Cas-aignole^, Roland, Ganilh zasiaduiący 
na lewey , a PP Laine, Bourdeau i Catddnnel 
ną prawdy stronie sali obrad.

Kommissya wyznaczona do ułożenia 
adressu do Króla naradzała się iuż kilkakro
tnie nad dwoma proiektaini iego, z których 
-ieden ułożyb P. Benjamin Canstant, a drugi 
P. Laine. laki z nich taż Kommissya przyy- 
mie, taki póydzie pod rozwagę Izby, co iti-. 
tro ma nastąpić.— Większość ta liberalnych 
członków rzeczoney Kommissyi nie spodoba
ła się zagorzałym Rojalistom, i ieden 2 ich 
dzienników tak z tego powodu napisał: — 
„ Rewolucjoniści tryumfuią, bo maią sześciu 
„ reprezentantów przeciw trzem w Kommis* 
„ syi wybraney do ułożenia adressu do Kró- 
„ la. Cierpliwość! radość ich krótko potrwa.

Zaręczam im, źe jeniiusz ministrowski roz- 
» winie mądre swe rachuby dla powściągnie- 

nia trymfu tey większości, dziełem iego 
„ będącej'^, j dla zawiedzenia nadziei Pana

Benjatrtm Cunstant i przyiaciół iego. Zwy-
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„ ciężyli, ale to ich zwycięztwo iest przycay- 
„ ną do ich znowu zwyciężenia. Przyydzie 
,, znowu kolej- na roielKtów, i znowu naza- 
„ iutrz coś innego zobaczemy. Tak P. De- 
„ cuzes igra sobie z naszą" spokoynością, iak 
,, kot z myszą, a teatrem igraszek iego iest 
„ cała Francy a

Słychać, że naypierwey ma bydź wzięty 
pod roz agę proiekt prawa względem meia- 
kich odmian w Karcie konsty tucyyney i pra
wie o wyborach’, co przewidując mieszkańcy 
Francyi troskliwi o ięh całość, gotuią lub 
iuż przesyłają petycje to do Króla, ta do 
Jzby Parów, lub Deputowanych. Oto iest ie- 
dna z ułożonych w Paryżu do Króla: — 
„ N. Panie ! Króla, który nigdy nic napró- 
N żho nie obiecał, twórcy i nadawcy Karty 
,, Konstytucyjnej proszą obywatele miasta 

Paryża, aby się prawo o wyborach utrzy- 
„ mało w całości. Karta i Król, nierozłączne 
,, dobrodziejstwa dla narodu Ti aficuzkiego, 
,, zarówno są nienaruszalnymi; targnąć się 
„ na Konśtytucyą, iest porwać -się na Kró- 
,, la. Racz Królu pocieszyć twroię oyczyznę 
,, względem fałszywych tłumaczeń, ińkie 
„ fakcya chce dać twoim słowom królew- 
„.skini. Nie naród przez zgwałcenie nay-, 

droższych praw iego powinien pokutować 
,, za skutki niepopulacności ministrów TY. 
,, K. Mci. Jesteśmy ż uszanowaniem. „ — Pe- 
tycya ts leszcze nie podana Królowi, ale ią 
dopiero podpisują obywatele, a iest złożona 
do podpisywania w biórze dziennika zwane
go Sława.

Zapewniają, że nowy minister woyny 
Margrabia Latour Maubourg uznał za, po
winność nie zataić przed Królem, iż iadąc 
z Londynu nie ma miasta i wsi na dradze 
od Calais do Paryża, gdzieby go nie powi
tano okrzykiem narodow ,m: Karta konsty- 
tucyyna! Cała Karla! ^adney w hie'y od
miany! Jeden zaś z liberalnych dzienników 
za rzecz pewną twierdzi, źe i Xiążę Bichelitu 
mówiąc z Królem o sposobie myślenia mo
carstw zagranicznych względnie Francyi, nie 
zataił mu , że intrygi i gwałtowny zapęd za
gorzalców monarchicznych sprawiaią równie 
wEuopie iak i we Francyi oburyenie.

Podług rozchodzącej’ się wieści, Jene
rał Latour-Maubovrg z wielkim oporem 
przyiął ministerstwo woyny. Będąc wielkim 
wielbicielem Marszalka St Cyr, bał się zo- 

| staćiego następcą. Jett tomążznakoBiitey skro® 
• mności , i nieposzlakowany w interessowmo- 
■ ści. Nigdzie on nie nałożył haraczu na duły 
i podbite w ciągu tyloletniey służby vwoyska- 

wey, i tak długiey woyny, w której dał do
wody męztwa, a pod Lipskiem nogę Utra
cił. Miał piękny maiątek, gdy się woyrra 
rozpoczęła-, a okazał się ubogim', "gdy się 
skończyła. Za powrotem z Hiszpanii, miał 
60,000 franków długu. Powiedziano to Na- 
poleonowi Bonapartemu znającemu oddawna 

1 jego surowe poczciwość i nadzwyczayną deli
katność. Dnia pewnego rzekł do niego ÓW- 
czasowy 'Cesarz r Jenerale ! ^zaciągnąłeś dłu
gi w służbie moiey, a więc zapłacić ie da 
mnie należy. Jlei winieneś? —4ó,oOo fran
ków. — Będą ci tego wieczora wyliczone. — 
Nazajutrz, ieden z przyjaciół tego Jenerała 
przyganił mu, ie część długów zataił, mó
wiąc: Dla cze.gożeś tylko ąo,000 powiedział? 
Dla tego, odpowiedział, iż przy większćy 
oszczędności mógłbym był 20 000 franków 
mniey •wydać', a więc zapłacenie ich wierzy
cielom na mnie spada. Nie byłbym uczci
wym człowiekiem , gdybym chciał, aby ie 
kray za mnie płacił.

Dnia 11 rozpoczęła się w sądzie policyi 
popraw cze'v sprawa towarzystwa przyjaciół 
wolności dritku. Naprzód badano PP. Ce- 
vavdan i Simon obwinionych o pozwalanie w 
ich domach schadzek temu towarzystwu, a 
pote'm przystąpiono do badania świadków- 
Zapytano się naprzód Pana Mechin Depu
towanego, który tak Zeznał:— „ Oświad
czam, że nie znam towarzystwa przyjaciół 
Wolności druku. Na schadzkach, na któ
rych zawsze bywałem., wie widziałem ża
dnych ustaw, pi-zepisów’, biór, co w-zystko 
iest cechą towarzystw. Na schadzkach tych* 
iak i na wszystkich dotąd dzieie Się, rozpra
wialiśmy o rzeczach politycznych i literac
kich; polem jedliśmy ęiasta i poucz i istny. 
Ja sam miewsłem takie osoby w domu mo
im; a że przez 25 lat urzędowałem, znam 
dobrze artykuł 291 Kodexu , i wiem, zrm 
mu nie uchy Bił. JŁeznaię. żeśmy* się sclia- 
dzałi kilka razy u 1P. Cecaudan 1 Simon, 
u Xięcia Broglie i wielu innych przyjaciół. 
Nigdy tam nie było żadnego 1 reze a. Ale, iz 
Go osobom, mogącym razem rozmawiać, tru
dno byłoby zrozumieć się, dawano iedney zle
cenie, aby przestrzegała porządku w rozma
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wianiu, i żeby koleyno mówiono. Nigdy tam 
nic nie było pisanego. Żeby tam kto byt 
wpuszczony, dosyć było, aby go przyiaciel 
przedstawił temu,'ukogośię zgromadzono 
Zeznanie Deputowanego Mrgenson takież by
ło._  Że iuż godzina sessyi Jzby D pul; nad
chodziła, przerwań* badanie innych iey 
członków, którymi są: PP- ŁafayeUe., Ma
nuel, Benjamin Constd.nl, Dupont de 1'Eure, 
Grammont, Gray i Demar^ay, a ci badani 
będą dnia 17 b. m. iako też PP. Girod Pre
zes sądu królewskiego, Teste i Dano y er ad- 
wokaci, Alexander Duval pi-arz dramaty
czny, i Talma. — Do liczby świadków po
wołanych w tey sprawie powyższego dnth, na
leżą także Jenerałowie Berton, Terayfe., Te
ste, Pajol, Alexan: Lameth, Bachelu, Bur- 
the, Mertin iSolignaci, PP. Etienne, Jouy, 
Dupaty, Renóud, i Chwallier literaci, i t. d. 
Zapytany P. Gassinceurt, czy niebyło na ich 
schadzkach maiącego tytuł prezesa , odpo
wiedział: — „ Bywał ieden pomiędzy nami, 
„ któremu dawano niekiedy ten tytuł,iak by- 
w wa Król prawy po towarzystwach, gdzie ie-

dzą ciasto w uroczystość Trzech Królów'; 
iakoż iadaliśmy ciasteczka.',, — Naywa- 

żnieysze było zeznanie Pana Dupaty autora 
wybornego poematu przeciw donosicielom (de . 
łatorom) przekł on : — „ Nie należy mnie- ' 
„ mać, iakobym był zdolny grać rolę dela- 
„ tora. Wprowadzono mię do P. Gwaudan 
„ iuż wtedy, iak go pociągniono do sądu , 
„ i żądałem tego, bo przeładowanie zbliża 
„ dobrych obywateli do siebie. „ — Jene
rał Terayre zapytany, czy dó tego towarzy
stwa nab-żał, rzekł: — « Na takie zapyta- 
a nie niemam co odpowiedzieć. Ale zapytajcie 
a mię o czyn będący- występkiem, zgwałcę 
w niem prawa, a zaraz wam odpowiem. Gdy- 
a by ściganie prawem mogło się na wszystkie 
a sprawy życia naszego rozciągać,, có/by się z 
u nami działo? Jnżby po społeczności łudzkiey 
« było! Bywałem u PP. Gevaudan i Simon 
n iako przyiaciel, i od nich zapraszany. » — 
Co tam robiono? za ytał prezes sądu. — 
Nie iestem szpiegiem, odpowiedział Jenerał.— 
Pan Di mouliń tak zeznał: — « W domach

. a PP. Geyaudan i Simon tak, iak i po in- 
* nych towarzystwach wstolicy, rozprawiano 
« o unaieiętnościach, pięknych sztukach , lite- 
« ratusze, i polityce, owo zgóła, rozprawia- 
« no o w»$5tkim; ale że nie iestem ajentem 

« policyi, nic nie pamiętam, » — P. Comte 
zapytany, czem się tam zatrudniano, odpo. 
wiedział: •— „ To te'm, to owem, niekiedy 
j^nawet i wyrokami policyi poprawczey; „

Trwaią deszcze kłucia długą igłą. Mie
dzy innemi ukłuł młodzian dziewczynę idą
cą po panią do innego domu. Nim to uczy
nił, zapytał iey , czy się boi ukłucia? — Po' 
przytoczeniu różnych w -tey mierze zdarzeń, 
doniosły niektóre dzienniki, iż przecie ie- 
dnegoztych niegodziwców schwytano. —- Jest 
to 2oletni młodzieniec, porządnie ubrany. -

Z powodu zagęszczonego kłucia, zwła
szcza kobiet, panna Juliia Damont taki list 
do iednego z naszych dzienników podała: — 
» MCPinieł Gdy iestem znaglona wychodzić 
n i powracać sama iedna wieczorami, oświad- 
» ozam Jchmość kłuiąeym , com prze Isięwzię- 
» ła. Iśdz będę zawrze utrzymując iedna rę- 
» ką podkasaną spódnicę moię , a w drugiey 
o nabity pistolet trzymaiąc. Jeśliby mię u- 
» kłuto, nie krzyknę, ani wezwę nikogo na 
»'ratunek, lecz obróciwszy się natychmiast, 
o wypalę w łeb hiilt iowi; o czem niniey- 
» szym listem kładących uprzedzam; «

Juliia Dumont.
Zieohał tu Marszałek Soult, i Marszał

kowa Ney z czterma synami. Nie była ona 
w stolicy od srogiego zgonu iey męża.

Między ośmiu Parami powołanymi no
wą usta >ą Króla do zasiadania w Izbie Pa- 
rów iest także Jenerał Gassendi, którego z 
niey w-rugowała ustawa Króla w r. 
i8i5, Gdy mu prze niesiono mianowanie kró
lewskie, rzekł: Gdy mię samowolnie w r. 1815 
wyrugoWano z Izby, nie chcę teraz uznać 
za prawną tdy samów obnoś ci, cobym uczynił, 
przyymuiaś znowu paroslwo. Jezeldn naow- 
cza? był niegodzien, uznaię, ze ieszcze nie 
iestem godzien, bom nic nie uczynił, przez 
cobym pozbyć się niegodności moiey-

Dziennik Sława ogłosił co następnie:
»> Onegday nadeszła tu z Madrytu wa

żna wiadom ść, która gabinet eskufyalski, i 
wszystkich ajentów tak policyi , iak S In- 
kwizycyi mocno przeraziła i zaieła. Rzecz 
się tak ma: Niechętni, czyli spiskowi i zmy
ślili podpis rftinistra woyny, za pomocą cze
go rozesłali rozkaz niby iego do dowódców 
milicyy po wszystkich prowincjach, aby 

Constd.nl
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zaćmi iak nayśpieszniey ku Madrytowi dąży- 1 
li. Tym sposobem 8o,coo ludzi stanęłoby 
■w Madrycie, gdzieby obecność ich niemałe 
nadziwienie,' ale i trwogę sprawiły. Ząpe^ I 
yme spiskowi korzystaliby z tych żywiołów 
rozruchu, i porwaliby się pszęciw rządowi, 
^ieprzezórność ich cały zamach zńiewe.czy- 
ła. Dowodcy milicyi w bliższych w. wiń- 
cyacb odebrawszy ten rozkaz niby Ministra, 
przesłali mu listy zsświadćzaiąee odebranie 
rzeczonego rozkazu Zdumiony i przelęknio
ny minister posłał czemprędzey sztafetami 
przeciwny rbzkaz, i wziął się do sposobów 
odkrycia sprawców tak śmiałego przedsię
wzięcia. „ ,»

A N G L 1 I A
z Londynu 14 Grudnia.

Reformatorowi© zapowiedzieli znowu na 
wczoray zgromadzenie w Manszester. Pismo 
zwołuiące toż zgromadzenie iest następni ące.y 
osnowy ■ Do niereprezentowanego. Angielskiego- 
Szkockiego i Jrlandskiego ludu!

Ziomkowie! . — Raz ieszcze wezwani 
iesteśćie na zgromadzenie. Podpisani obywa 
tele i właściciele w Manszester i okolicach 
wzywAą was, azebyście się zgromadzili dnia 
15 Grudnia na St Georg Fields dla naradze
niu się względem uczynionych a.ciu Reierlto- 
wi i obu J^bom Parlamentów ym podań prze
ciw ograniczeniu wolności druku i zabronie
niu zgromadzeń, oraz względem przedsię
wzięcia środków, za pomocą których nastą- 
pićby mogła reforma Parlamentu.

Po wsiach, zgromadzenie zapowiedziane 
iest na godzinę t po południu; na zgroma
dzenie . zaś w JManszester nie przepisano go
dziny. Głoszą, iż lud zebrawszy się po wsiach, 
uda się dopiero do miasta.

Z powodu pomienionego zborna dzenia, 
tameczna policya wydała ogłoszenie, iż wszel
kie przedsięwzięte będą od niey środki dla u- 
trzymania spokoynnsci. v Jakoż miejscowa 
zwierzchność przedsięwzięła użyć w przypadku 
mocy. Sprowadzono znaczną ilość ładunków 
do więzienia New-Bailey w Manszester, któ
re iest uważane za cytadellę tego mia
sta. ' , 

z Manśmter dwa. a® Grudnia.
Władze tuteysze rządowe maią się cią- 

-gle na baczności. Sprowadzono tu z Londy
nu wiele pistoletów i inney bronią które roz
dano między policjantów i straż nfieyscową. 
Tuteysze mosty mocno są obsadzone. Głó
wne dowództwo obiął Jenerał Lyon, a pod 
nim żo taie Jenerał Byng. Wczopay nadcią
gnęło tu siedm kompaniy 85go pułku, i wie. 
Ir jazdy. W okolicach wystawione będą ba
raki. Prócz teguj _w tuteysze okolice ma 
przybydź z różnych stron »oooo żołnierzy.' 
.Wiele rodzin zamieszkałych aa miastem spro- 
wądzWó <ę teraz do niego, dla rychleyszey 
obrony w niebezpieczeństwie.

Od zwierzchności i policyi W Manszester 
yszło następujące ogłoszenie:

i, Lękabc się, ażeby na odbyć się maią- 
ce’m zgromadzeniu nie powstały jakowe roz
ruchy, wzywamy obywateli Manszester i 

'Salf ord, ażeby spokojnie przy swoich obo- 
. wiązkach pozostali, nie wychodzili przez ca
ły dzień i5ty z domu i zakazali wychodzić swo- 
iey rodzinie i służącym. Gospodarze o go
dzinie g popołudniu zamkną szynki, i drzwi 
przez całą noc zamknięte bydź maią. Gdy
by przepadkiem w nocy powstał iakr roz
ruch, zalecamy iak naymocniey obywatelom, 
ażeby natychmiast przy oknach swoich sta-- 
wiali światło. Krok ten ostrożności zape
wne się zgodzi z przekonaniem tych, którzy 
zaięci są utrzymaniem spokoynóści publiczney.

Rumienione zgromadzenie miało się wczo- 
ray odbyć w Manszester, nie mamy przecież 
tu w Londynie, dotychczas żadney w tey mie
rze wiadomości.

Również i w Szkocj i reformatorowi© chcą 
d. x3 Grndnia odprawie zgromadzenia.

D. 10 b. m. Magistrat Glasgowas wydał 
następuiącą odezwę:

„ Dowiedziawszy się, iż ale myślący i 
buntowniczym duchem tchnący obywatele a 
różnych stron tłumami zgromadzić się maią 
w tę okolicę dnia 15 B. m. uzbroieni różnego 
gatunku bronią, dla rozszerzenia niespokoy- 
koyności, rabowania i obalenia praw krajo
wych, Magistrat tuteyszy oświadcza, iż wszel
kie takowe nieprawne zgromadzenia, iako tak. 
niegodny cel maiące, uskromić potrafi ze
brane tu i pod naszemi rozkazami zostaiąęe 
woysko, i zniweczyć wszelkie przeciwne po
wszechnemu debra zamiary. Zalecamy tak#
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t£& asymocnrey wiernym i debrze tpyślą- 

cvm> obywatelom miasta i przedmieść, ażeby 
niczem. nie należeli do pomienionego zgro-. 

madzenia , ale pozostali z swoią rodziną i słu
żącymi w domu dla bronienia swoich własno
ści, a-to, ażeby niewinni z winnymi razem nie 
cierpieli- Niech Bóg zachowa Króla! „

W Glasgowie i okolicach woysko wzmo" 
cnione iest iazdą.

W Macdlsfield. oddziały piechoty iiazdy 
stoią co noc pod bronią. W Carlisle również 
każdey nocy oddział iazdy ma osiodłane ko
nie. WStockton przybył człowiek do gospody i 
krzyknął — Krew i rabunek!. ale go. zaraz 
przytrzymano.

Przyięci na nowo do służby weteran1 
złymilią arsenały i po ty; woysko zaśliniiowe 
rozeszło się w głąb kraiu;.

W Leeds odbyli reformatorowie dnia 9 
b. m. zgromadzenie. Było na niem około 
Stysięcy ludzi. Lord-Mafer oświadczył, iż nie 
zabrania tego zgromadzenia, aby-tylko nie by-, 
ły na niem chorągwie i czapki czerwone.

Zgromadzenie odprawiło się także W 
Dublinie (w Jclandyf). dla uchwalenia przeło
żenia względefn pięciu nowych billów.

Dziś P. "Russel podał Jzbie niższey wnio
sek o reformie parlamentu.

Podane Parlamentowi bille przeszły z ma- 
łemi edmianami, znaczną większością głosów 
przyięte. Wczoray przyięto bill względem o- 
gamczenia zgromadzeń większością jiSprze- 
ciw 95 głosom. Wniosek strony oppozycyy-_ 
ney, ażeby przynaymniey Redaktorom gazet 
wolno było znaydować się na zgromadze
niach, odrzucono większością 260- przeciw 88 
głosom; również i wniosek, ażeby pomienione 
Ograniczenie nie rozciągało się na Jrlandyą, 
odrzucono większością głosów 365 przeciw 6q. 
Bill zabraniający ludowi woyskowych ćwiczeń 
tuż przez Xpia Reienta zatwierdzony,

Xiąźę Reient podarował Ppsłowi perskie
mu bogatą złotem i srebrem ozdobioną kalet
kę z napisem: — J, R. Mość, Rejent połączą-^ 
nych Królestw IV Brytanii i Jrlandyi swoie- 
mu przyiaiielowi Mirza A bul Hassan-Khan} 
1819 ,, x

P. Hobhpuse,. który wydał uszczypliwe 
przeciw parlamentowi pismo, osadzony został 
W więzieniu Newgate. *

Pisano stąd do Pani Ratalani .ofiarując 
iey mieysce w tnteyszym teatrze Opery z o- 
znaczeniem iey po 190 funtów szter^ ( 4ooo 

zip.") za każdy wieczór śpiewania; ale leszcze 
odpowiedzi iey. nie mamy.

We wsi Dilscheat w Somer-Setskire u- 
rodziła niewiasta nazwiskiem Kingston syna 
bez rąk. Doszedł on iuż. teraz doyrzałegO 
wieku, i zupełnie iest zdrowy. Kalectwo to 
niepozbawiło/ go iedńak możności robienia 
wszystkiego,. co tylko, człowiekowi- może bydź 
potrzebnej za pomocą bowiem ńóg, je, ubie
ra się, czesze włosy goli się, trzymając 
w palcach od mg brzytwę, chędoży bóty, krze- 
sze ogień, pisze rachunki, pracuie w polu, pa
sie bydło, ustawia zboże w kupy, kosi siano, 
chędoży konia, a to wszystko palcami od nóg. 
Potrafi, także nie'mi rzucić ciężki kowalski 
młot daley, aniźeliby naysilnieszy człowiek 
ręką rzucił, w niektórych’ nawet walkach z 
współmieszkańcami wyszedł szczęśliwie.
- Towarzystwo rolnicze hrabstwa Ruthland 

odbyło w tych dniach pierwsze pojedzenie, 
a był na mem. Francisco starzec fletni,

ł o chi" ~
Król neapolitański zniósł u siebie mi°. 

nisterstwo policyi powszechne'y, a dyrekcją 
tylko policyi ustanowił.

Tenże Król zawarł z Królem portugal- 
sko-b ezylskim traktat, przez który obowią- 
zał się dostawić na swoich okrętach do Lis- 
bony 2,000 skazanych na galery, skąd rząd 
portugalski; przeszłe ich do? Brezylii. Wy
brano tych, którzy, skazani są na galery w 
łańcuchach przeszło na 15 lat. Będą im roz
dane grunta do uprawy, i mogą tamże żo
ny i dzieci swoie sprowadzić. Wy by wszy la
ta kary w Brezylii,.mogą, ieśli zechcą , po
wrócić do Europy.. T?ym sposobem rząd nea
politański pozbędzie się wielkiego- ciężaru. 
Ma zaś w całym kraiu 7,000- skazanych na 
galery. Wiedzieć należy ,, że znaczną część 
Brezylii zaludnili i- uprawiali początkowo 
zbrodniarze wysłani- tam z Portugalii.

Tenże Król kazał rozdać przeszło i,ooa. 
ozdob~ orderu- S. Jerzego w zamian za zniesio
ne ordery-, które były Król Murat ustano
wił.

Przybył de Neapolu P. S^oewen-Grel- 
lei kwakier pochodzący z Anglii, ale zro
dzony w Ameryce, a we Francy wychowany. 
Od wielu iuż lat podrożuie dla zwiedzania 
domów ubóstwa 1 więzień,, chcąc Się przyło
żyć do polepszenia ich stanu.

Góra. IVezuwiiusz znowu: popiół i pła® 
mienie wyrzuca.

DODATEK



DO

Z WARSZAWY DNIA igo STYCZNIA ROKU igao w SĆSOTĘ
iROZKAZ DZIENNY 

DO 
WOYSKA POLSKIEGO 

w Kwaterze Główney d « Grudnia Ig,9 ! 

Za naywyźszym Rozkazem 
NAl IEYSZ1 CES^HZJMC i hROL 
nayłaskawiey ozdobić raczył.

Orderem S. ki łodzimierza 4tey kiassy.
Podpułkownika Weteranów Reinholda, 

zarządzającego administracją szpilaln główne
go. .
z Rozkazu i w niebytności Naczelnego Wodza, 

{podpisano) lenerał Piechoty Zai^czeJe. 
zgodno z oryginałem

>. Jenerał Szef Sztabu Głównego 
Toliń&kD

KOLĘDA OBYWATELSKA 
Na Bok 1&2O.

jaśnie Oświeconego Xiąięda Jmei Namiestnik 
ka hrćUstwu Pniskiego.

Dnia 1 Stycznia
Credula vitam

Spesfovet, et m'lius Crasfore, semper ait. 
Mości Xiążę! od czasu twoich rządów wkraiu, 

Złożyłem Ci Kolęd czt«ry,
©ziś Pi ą tą—, nie bierz źadney za skutek zwy. 

czai u,
R<cz ie przyjąć za h< łd szczery.
Wi szuię Ci z tego' wzgl du, 
Ze przez świetni, przj wileie 
NamirStniczeg© Urzędu 
piastuiesz ziomków nad^ieie. 
Jest to w skłonności człowieka *

O lepszą przyszłość wzdychać do Wyroku.
Choć przed nim szczęście ucieka, 

Ży.re Nalzieią od Huku do Roku,
Tak iest od początku ś*iata, 

, Z nadziejami nikną lata ;
A my za szczęścia marą całe życie gontem.

Gdzieżto rzetelne-gzczęście? ani słychać o niemi 
Ten Zbieg.,nikomu.wierny, nigdzie dościgmony, 
Z małych i wielkich -zydzi, zdradza nawet Trony.

Na wzór błyskawicy właśnie, 
. lak zaświeci, tak zagaśnie.
Przysłość nasza Mości Xiąźę ? 
Pięknych nadziei ńia brzemię;, 
Kiedy ią Bóstwa rozwiąże, 
I wzniesie Polaków ziemie, 
Ne można oznaczyć chwili;
Ka.huba często nas myli.

Lecz pod Króla opieką spodziewać się godzi. 
Że Przyszłość, która Ciążą pięcioletnią chodzi,.

Powinna wydać płód światu 
Godny lego Majestatu.
Dobrego Pana ięk Indu przenika;

A gdy się pomiesza z głosem
Cnotliwego N amiestnika,

Możemy z błogim poiednać się losem. 
Ten Gość był w Polsce przed Trzydziestą Laty,

Pa tey epoce wygnany;
Niech powrót iego, za klęski, za straty, 

Wynagrodzi wszystkie Stany.
I-żeli Mości Xiąż.ę w tym roku p zybędzie, 
Usłyszysz głos wdzięczności przy S. óstey Kolę
dzie.M.

Towarzystwo Dobroczynności
Odebrawszy w darze dla cierpiacey ludz

kości dz ełko o Gorzelni Izd< bińskiey, pospie
sza o tern donieść publiczności. Uznany poży
tek ti-go dziełakilkoletnicm doświadc eniemtak 
autora iak mopgich iego naśladowców, tuszyć 
pozwala, że rozprzedzaiąc to dzieło, dw oiakiego 
celu dopnie: wsparcio ludzkości i rozkrzewienia 
sŁiuki tvle rolnictwupożyteczney przez opisnay- 
dokładnieyszega i naystoeownieyszego do kraiu 
naszego i na zych m Łibscznych rzemieślników 
appiTraiu gorzał lanego, za pomocą którego 
drew ledwie połowa zwyczayriym gorzelniom 
wychodzi, okowita odrazu ię odbiera# i zboże! 
szóstą częścią więcey, niż dotąd Wydalę (przy 
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swyldym zacierse), a wódka wychodzi 
ez' <a bes żadney-odrazy. .Zataić nie może 
Towarzystwo wdzięczności tak autorowi, iako 
i znakomitym- oeobom, które piękny i dokła 
dny sztych rycin bezpłatnie uskuteczniły---  
Równie,-lak wszyscy wspaniale myślący, znay- 
duią oni w własnem prz«konaniu nieoszaco- 
waną nagrodę, do którey Towarzystwo dzięki 
dołączyć ma sobie za święty obowiązek* — 
Cena tego dziełka z dwiema wielkiemi rycina
mi na papierze ordynaryynym ztł 4, na le
pszym sil! .5 w Sklepie ubogich i u IPana Le- 
trone pod kolumnami przy ulicy Miodowey.

Bani Latałam , nie nasyciwszy zadziwia 
iącem śpiewaniem" swoiem całey publiczności 
-Stolicy tuteyszey, która prawie pewną miała 
nadzi ię słyszenia ią kilka razy ieszcze, wy-- 
ieżdża stąd za dni kilka do Lwowa, gdzie 
resztę mrożndy pory roku przepędzić posta
nowiła, Po tey upłynipney nda się do Ros- 
syi, a stamtąd zawita znowu do Warszawy 
przy końcu Sierpnia.

~ y ' 11 1
Z Krakowa 26 Gradnia.

SEY-M KRAKOWSKI.
Na sessyi dnia i4go Grudnia przeczy

tano proiekf prawa oznaczający stosunki mię
dzy panami a służącymi. Po nim wniesiono 
pruiekt prawa o urządzeniu hipoteki1 Oba 
te próiekta odesłano do Senatu.

Nb sessyi dnia i5go czyniono wnioski 
CO do trjbu głosowania na budżet, po któ
rych Reprezentant Hrabia Stcdnicki, przód 

Jkuiąćy w.Kommissyi skarhbwey, zabrał głos, 
a w nim doniósł, że ta Kommissya wnosi 
kilka początkówań Senatu tak co do powięk
szenia iak i zmnieyszenia wydatków. Zosta- 
wił do roztrzygnienia Marszałka seymowego, 
czyli- wprowadzana próiekta w rzeczach skar
bowych przez Senat ma Izba prawodawcza 
prostą większością głosów, lub siedmiu o- 
smemi, przyymować. Tu utyskiwał na ko
nieczność prawie zostawania zawsze w spo
rze tey Izby z Senatem rządzącym, i narze
kania na Kommissyą organizacyyną, która 
przeznaczona do rozwinięcia Konstytucyi , 
mieszkaiąc przez trzy lata w Krakowie, nie 
odpowiedziała zadosyć widokom NN.Trotek. 
torów w działaniu swoie'm, i owszem posta. 
■wiła przez reskrypta w smutnem położeniu 
że bezpiecznie i śmiało o dobru kraiu na
radzać się niemożna, i w nieporozumieniu z 

rządem naszym zostawać Izba musi. Radził 
przełożyć to NN. Protektorom. Zakończył 
oświadczeniem', że Kommi sya skarbowa w 
działaniach swoicKmusi de ziać zwłoki, póki 
Izba prawodawcza o przyięc u lub odrzuceniu 
początkowanych przez Senat wniosków .pręd
ko nie wyrzecze.

R O S S Y A.
z Petersburga ■ 6 Grudnia V. S.

Towarzystwo gorliwych miłośników mo
wy i literatury rossyyskiey w Petersburgu po
liczyło między członków swoich Zoryana 
Dołęgę Chodakowskiego członka Towarzy
stwa Król; Warsz: Prz: Nauk.

Zazczyceni zostali orderem S. Anny 
klassy 3cie'y Prokuror Obwodu Białostockie
go Gartkiewiez, ziemski Sprawmk białostoc
ki Ołdakowski, Sekretarz rządu tegoż Ob
wodu Kardynałowski, i Kommissarz ziemski 
brzeski Rot.

Zimno w tuteyszey stolicy, dochodzące 
do 20, zmnieyszjło się od dni kilku na 6 
stopni.

A U S T R Y A.
Z Wiednia 18 Grudnia.

Onegday odbyła 'się tu szósta sessya 
Kongresu ministrów niemieckich Narady 
te trwać ieszcze będą przez Styczeń. 'Wszel
kie działania tego Kongressu są trzymane w 
wielkiey taiemnicy. Litograficzne protokoły 
sessyy bardzo male'y liczbie osób będą roz
dane.

T U R C Y A.
Dnia j3 Października urodził się w se

raju trzeci syn W. Sułtanowi, którego na
zwano Achmet. Naystarszy syn Abdulh amid 
ma 6 lat, a drugi Sulciman 2 lata. Urodzi
ny te ogłoszono przez wystrzały z dziaj 
seraju i wszystkich zamków nad ciaminą 
stambulską. Przyiemny ten dla W. Sułtana 
wypadek nie złagodził gniewu iego , iakim 
pała przęciw urzędnikom i dzierżawcom suł- 
tańskiey mennicy. Dnia 16 Października o 
świcie ucięto głowy Ormianom z rodziny 
Rusaglu przełoźnoego nadtążmennicą, iednym 
przy bramie sułtańskiey, a drugim przy 
ich pałacu. Zabrany na skarb ich maiątek. 
pigć razy tyle wynosi, ile przez nich skarb 



poniósł uszczerbku. Nazaiutrz, wystawiono 
preed bramą głowę uciętą byłemu ministrowi 
spraw wewnętrznych Abdurahmanowi.

Przy końcu Października nadbiegło do 
Stambułu kilku Talarów świadomością, iż 
Turcy odparli woyAo peiskie, którem naj
starszy syn Króla perskiego dowodził. Ta
tarów tych, którzy przywiędli z tą wiado
mością głowy także dowódców perskich, u- 
darował W. Sułtan hoynie pieniędzmi i fu
trami honofowemi.

Znowu na końcu Października zaczęła 
morowa zaraza grassować w Stambule i iego 
okolicach. Wielu Turków i żydów na nię 
umiera. W szpitalu nawet franeuzkim na 
przedmieściu Pera 16 o^ób umarło.

A M ERYK A.
Nowa-Grenada oswobodzona przez Bo- 

vara dostarczyła mu 8000 ludzi do woyska, a 
w pieniądzach 2 miliiony piastrów. Wice- 
Król tamteyszy Simadds umknął z garstką 
ludzi ku Kartagenie, ale pobity znowu przez 
Pułkownika powstańców Aganuneąuel, schro
nił się do Mararabo z roo ludźmi. Jenerał 
naczelny H szpanów Murillo iest w St.Carlos 
o 100 mil od Caraccas, i ma ieszcze 6,000 
woyska, a oczekuie na obiecane z Hiszpanii 
p osiłki- —•

TEATR NARODOWY.
We Czwartek dana była po drugi raz 

drama Elżbieta Królowa Szwe.dzkai Katarzyna 
Królewna Polska, potem Komedya Rachunek 
Restaurat orski.

Dziś dana będzie pierwszy raz nowa 
Opera w 3 aktach oryginalni® wierszem na
pisana, z muzyką Józefa Elsnera, pod tytułem 
Jagiełło w Poczynię.

— —— ’ ------- ।.......nrmaiiiw   u —
OBWIESZCZENIA.

Kommissya Rządowa Spraw U^ewngtrznych 
i Poliryi

Podaie do wiadomości publicznsy, iź w 
składzie fabryki kobierców nt Solcu po'd Nrem 
3041 dost ć można * roźnysh deseniach, i wiel- 
k- sci dywanów zszytych, jako też kobierców i 
szlaków ua łokcie, które w dobroci i kolorach 
zagranicznym nie uitępulą. Stale oznaczone ceny 
sąniżsie od tych, za iakowe na jarmarku walnym 
i u kupców tuteyszych zagraniczne dotąd sprze
dawane były, Gdyby dywan żądaney.wiel

kości i dereniu nie był goto w, natychmiast we
dle życzenia uszyty zostanie.

W Warszawie dn a ay Grudnia igry, 
Minister Prezyduiący 

(podpisano T. Mostowski.
Sekretarz Jeneralny 

w zastępstwie 
(podpisano) Bielski.

Sekretarz generalny 
Kommistyi Rząd owey, Spraw Wewnętrznych 

i Policyi
Z powodu niewiadomego mieysca pobytu 

osob niżey wymienionych zalegaią w Exąedy. 
turze bióra Kommissyi Rządowey Spraw We* 
wnętrznych i Policyi wydane do nich przez tęż 
Kómmisayą Rządową reaolucye pod rożnemi 
datam>: i»ko to; do Wolfa Rózmana — J* 
Studzińskiego —Fryderyk* Wiediger i Karo
la Lajtgie sukienników dwie reaolucye —- do' 
Lutiwu.a Ltewen maystra ciesielskiego — do 
JP. K obylańskiego— Jozefa Pieńkowskiego — 
do Star : Leyzera Jzraelowicza— do JP. Jćzefa- 
Msrkowskiego byłego kapitana — An. Zalew
skiego był.go Podporucznika— Piotra Jezior* 
kowskńego byłego Kapitana — W. Łady oskie
go — Anny Eleonory AbGlt — Mateuszy Za« 
iączkowskiego rzezmka trzy retoluoye — JP.' 
Kleynertowey— JP. Za ą<zkowskiego — Wg6 
Szyszkowsksego — JP. Marcina Kossowskiego 
byłego chorążego — Jozefa Dąbrowskiego by
łego officera — Tadeusza Orłowskiego, An
toniego Kucnnańśkiego Jaskułowskiego i Ko- 
morawśkiego — JP. Poltź, byłego dororcy ‘ 
magazynu Parczewskiego — JP. Pstrokbńskie- 
go — Josefa Przybylskiego lekarza dywizyj
nego — Franciszka Heylicha byłego pedofil* 
cera — Gispr* Prażmowskiego — Jakoba Os 
sowskiego byłego ksp tana — Piotra Kaszyc
kiego — Ignacego podgórskiego byłego pod
chorążego — JP. Rnayskiego doktora me
dycyny — Jozef* G.trczyn.-ki?go maystra kun
sztu brukarskiego— Ludwik?. Szmidta chirurga—- 
Fransisska Opalińskiego i innych zdunów — 
Walentego Tar nowa krę go.

Wzywa się przeto te osoby, zięby po ode- 
branie takowych rezolucyy osobiście lub piś
miennie przez pocztę franco,■wymieniając n»y» • 
blźsz^ eipedycyą pocztową jod mieysca ters- \ 
znieyszego ich pobytu, dokądby im' ytgezone ’ 
rezoiucye przesłane bydź mogły, dó biÓra 
Kóminissyi Rżądewey Spjraw Wewnętrznych 1 
zgłosiły się.

w YYarizawie daia 27 Grudni*
. Hieliki Zast. Sckr. J«n.
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w zastępstwie iewbdztwlesleg acya jŁd 'ni nis tra cyyna

fłady Stanu Królestwa P olskiego.
Fodaw do wiadom.ści stron int«res«Q" 

danych, A następuje sprawy pod iey osta
teczne zawyrokowanie oddane , i«ko to;

• z Dzierżawnych.
1. Elżbiety Kłosowsu*y byłey dzierźaw- 

czyney folwark w Miechowici Dmewięcicł 
W Woiewództwie Krakowskim.

a Anćreia Różyckiego poźn*evszego 
dzierżawcy folwarków zwyi wspomni on h.

3 Ja a Otrzeszewicza byłego dzier
żawcy d br narodowych Naścichowie. — oraz

4 Antoniego T»rgow»kiego dzierżawcy 
dóbr narodowych części wsi Czechy w tem- 
że oiewód itwie.

5 Kaietana Roiewikiego naddziferżawc*. 
ekonomii narod^wey Kaz*irskiey w Woje-, 
wództwie Lubelskim, na wokandę wpi ane — 
H astępnic, zapadłe ostateczn wyroki, ia o to:

i dla Cypriana DuUmby byłego dzier 
źawcy folwarku narodowego Kremp :a w Woie- 
Wodzt ie Lubelskim' pełnomocnikowi tu na 
mieyscu doręczono.

s dla Sebestyana Syłkow kiego dzier
żawcy dóbr narodowych Luchawa w temźe 
Woiewództwie.

5 dla Józ fa Iżyckiego dzierżawcy dóbr 
narodowych Ruda w -ośmże Woiewbdttwie,

4 dla Mare n* Iżyckiego dzieiżacy d<br 
nero owych Sadbleś w Województwie Podla- 
akiem

5 dle Józefa Cieszkowskiego dzierżaw- 
cydóbr narodowych Piotrowice wtemźeWoie- 
W dzikie. '

6 dla Mateusza Mow akowik ego dzier 
zawcy dóbr narodowych Stara i Nowa Huta 
W Województwie 'S ndomirskiem.

7 nla Ma ieia Kamieńskiego naddzier- 
żawcy ekonomii Kowal w Wo ewództwie Ma 
Zowiecktem

8 dla Michała Krygiera poddzierżaw y 
folwarau D-bi> gn-ewa, oraz

9 dla Karol* G rskiego poddzierżawcy 
W->ytostwa narodowego Retnbów w tnyźe 
ekonomii i Woiewedztwie.

aa dla lgnącego Myszkowskiego byłe
go nadd ierżawcy e«-onomii n irodcwey 
Miersvce- w Województwu Kai skóm.
. _ u dla M.xvmilia<M Skrzetuskirgo pod* 
dzierżawcy folwarku B emec w ceyźe ekono- 
Oii i Woiowbdztwie, 'skonie--:

z Allewifcyyn^ch.
* • dla Państw* wat W oh Skarbkowey w Wo-

Marówwcktem, przez właściwe 
KommiSsye Wojewódzkie przesłane zójta(jv 

Działo sig w Warszawie dn a 25 Mca 
Grudnia 1319 roku,

( yodp-sżno ) Radca Stanu V. Prezes 
Koźmian.

( odpisano) Misiewicz Członek D 1: Adm> 
Urząd Municypalny Miasta Stołecznego

PV arszawy.
Dwa phce ou^te ,.rzy ul cy Czerniaków 

skiey p&d N 29^2 isytuowane, wb s«oś ią 
miasta będące, od łat dawny h przez p-siada zow 
emf Łeutycznyoh opustezu. •?, wy uszezone będ^ 
w dundziastołetnią emf teutyczną dzierżawę, do 
p zyymowajtła w sym przedmio e protokolar
nej dekUracyi przezaiczaiijc term-n osiztecz- 
ny nu dzień ioStycz:igao r. — W ywa chgó 
nabycia eiaiący h, aby w dniu tymże o ge- 
dz.me 3 po południu tu «• ratuszu głównym 
znaydowae się chcieli D iało się na p st®i 
dzeniu w ratuszu głównym miista -tołe zna- 
go Warszawy. — d. '5 {Grudnia r ku 1^19.

Radca St u Prezydent 
y - ~ - 4.. A? oyda.

Ó Sekretarz Jenerslny
{ ! 1; L»eśktewicz‘

Dyrekcya leneralna Loteryy FitóleStwa 
Polskiego.

.W kontyncacyi obwieszczenia swego na 
dniu 23 b. m o odbywaięcem się rięgniemu 
gtey klassy lótey lot*’ryi do Gazet’ wydane- 
ge, uwiadamia nmieyszetn: ż w dmu 28 b aa. 
odciągnięto 15^0 Numerów, z kt >ry h na po- 
niźey wymienione, znaczniejsze wygrano 
prsyp dł., iśko to;N 18-961 wygrał 25 osp:, 
a Ner 19103—i5oo żjiż — W dmu 29 b. na. 
ode agrięto 1500. Num rżw, z których Ner* 
13466 wygrała®, 000 z . N«r 6337 — 35°o 
zp. , Nta goto—8693—14661 po i5oo zp. , 
a Nr* 3395— 10088 po loou źp. — W unia 
dzióoysz-ym po odcągnięcu 5 o Numerów, 
z których Ner 21 $8 wygrał 5 >ob żo., N^r 
17727 —2510 zp: * a Nr* 1005 11417 1766/ 
po loco Zp., cięgn enie gtey klassy i6tey io- 
teryi w zupełności ukoń;; one zo»t ło.

Tabeli* Ni-m rów, na które wodciagnię- 
tey gtey kłamie znaczniejsze wygrane rzy- 
psdłv, wkrótce wyjdzie z druku, i przy 
naybtiisz’-m Numerze G-z ty dla w ademośei 
ir.teressowaaych w t y mierze os-;b dołi zo
na kędzie. — w Warszawie dnia 30 Mj* 
Gruthia reku. Kochanowski.

■ Straszak 8, i. ©t



Dyrekcya Mennicy Kralestwd Polskiga.
Uwiadonra publiczność, iż dnia 10 Sty

cznia 1820 roku w poniedziałek o godzinie 
trzeciey po południu odbywać się będzie w 
Mennicy hcytrcya na dostawienie siu sążni 
trzechł. kciowych Imbicznychdrzewa rhzowego.

Osoba siłkdaiącs 300 złł. kancyi i nay- 
ta iey hwerunku podeymu ąca się pierwszeń
stwo do mego będzie miała s bie przyznane. 
Kondycye do li warunku w każdym czasie w 
Lassie’ roenniezney przeytz*ć można.

Dyitktot Kontroller Jeneralny, 
Bieńkowski K troi Hoffmann.

P o cz t-Ant W a d w 9? ny
Uwiada-ra Puhcznosć iż da a tgo Sty

cznia r. .1520 stacya i ł.z^edycya poczt, z 
Jeziorney do Piastę ney przeniesiony będzie. 

sgGrudniaig 9 r. D ni«4.ki.
Pilarz Trybunatu Cywilnego 1. Inttancyi 

iPaieuództwa M. zowic-ckie^o.
Wiadomo z ni wszyatk m, komu o tćm 

Wiedzieć należy, że dobra. dziedziczna Łazin 
W elki składaiące e z wsi f Iwarcziey tego 
nazwiska, prz L głey wsi folwar z ey Ł zin- 
ka 1 Bud Łiznsk. h, w P o wiecie- Brżez ńskim 
ObAodzie Rayskim W01-wództwi Mazowie - 
kim Gminie swey Łaziń k ey położone, przez 
d ó. h dzierżawców obrabiane, to ie t: wieś 
folwarczna Ł^zm wielki 1 Budy Łazin kie przez 
W. Baltazara Wiśniewskiego Mecenasa, a wieś 
folwarczna Łizmek przez Ur Teodora Wd- 
skiego, wszystkie zaś te dobra iedno dz e- 
dzictwo stanowiące , w całym swym stanie 

Obertyńskich małżonków obywateli • wstyA- 
kich wierzyciel;, w mieści® Marsza wie przy 
ulicy Krakowskie Przedmieście w dome pod 
liczb^ 4*5 mieszka ącycb , mkca*sorow s. p.

Andrzeia Masłowskiego , przeciwko dłu
żnym sukcesorom ś. p, W. Ant^niegr Bro- 
ehockiego, a wyrazowy przeciwko WT. Aa- 
me z Boruckich Brochocksey, potrmż-i Anto
nim Brochockim pozostałey msłżon e wdo
wia, lako nieletnich dzieci w tenże małżeń
stw e spłodzony ~h Władysława i Karol* Bro- 
cho.kch synów opiekunce naturslney, tudzież 
Pul jheryi ■ M ryannie BroUi. k m pŁ :nom pef- 
ncdntnim i Rozalii czyi Brygidzie 7 Brochockich 
Idzikowrkiey wdowie cóck >m, wszy, k m ws ól- 
nie z -matką w dobrach Chylice w Powiecie 
Błońskim Obwodzi* Marszaskim Z^oiewódz- 
SW!6 Mazowieckiem mietzkaiącym, wrzt-ście 
przecinko An« tazemu BrocboekiemU. sy
nowi pe.łmsl tniemu, w d brach X»b »ń u| w 
Obwodzie /Psmw.km śToiewództwie Mszo- 
wie kim mies-kaiącemu, i nakomec Teofili z 
Bracłi ickich Z*burowsk.iey Jana Zaborowskie
go małźcnca czvli oboygu Zaborowskim msł? 
żonkom we wsi Z»gaiu w P rwiecie Łęczyckim 
W^oiewódz: Makowiec: mie*zka;ącvm,» w dniu 
7ym Maja 1819 r. przez tegoż Ur. Marcin* 
C echunowskiego Kom srhiks Sądu Appellacyy
nego końctyn sądowćy sprzedaży i wywłasz
czenia W zupełności zajęte i zs resorowane 
zoatały, którego to za ęcia sporządzony pro
tokół w kdpuach wręczonym zestal; a) 
/^eytowi Gminy Łweńskiey na ręca Ur. Fa- 
l ića Kodlik, ten obow ązek s ^awuiącego d. 
7go Maia 1819 r- w Łazirie, —- b) 
masarzowi Obwodu Ranskego fT. Jozefowi 
Celmskieiru przez Sekret cm Ur. Szymaa- 
sk ego oręgin J wir ymuiącewu dnia i6go 
Lipca 1819 r. w Rawie. — c) Pisarzowi Są
du fokeiu Powiatu Brzezińskiego Ur. Lud*i- 
k wi Szc.Swińskie r>u, W tymże dniu lOtym 
Ł pca 1819 r- * Sjrykowie — Poczem tako
we zaięcie i zaaresztowani* dób1- wyż^y 
Wspommooych wpisane zostało do ksiąg 
zasreszto- ań w kan e?!aryi hip ter^ney Zie- 
miań»k ey ^ToiewtBdztwa Mazoweck eęo , vrz*Z 
Pisarza t*y«e Kancelhryi W. Eusmcho-goFor- 
mankiewis za utr -ymywansy dnia 14 Wrz= snis 
r. 1819, a do k-ięgi odobney za«ves*tewań ni- 
ey podpism-go riM z* Trybunału cywilnego 

Wo ewóizt a M«z <wiecki«go dn a 25go mca 
Wrześni* riku tegoż 1^19. — Piei wszą publt- 
aecya zbioru biaśnteń i warunków sprzedaży 
Cey oubyw*ć »»£ będzie aa ^ubuczney audyeu"

i rozległości przez Ur. Marcina Ciechanow
skiego Kotno n ka rąd u appellacyynego Kró
lestwa Polskiego, w Warszawie przy ulicy Ry 
marskiey Nro 743 mieszkającego ©piska®,* w 
drodze exekucyi popiaraney na iostancyą WW.

który 1 z Langów,k*ch pierwszego M->ałow 
skiey , powtórnego ślubu B -Itazara GP^sniewsk e- 
go Mecenasa małżonki, czyi oboyga śnie- 
wskich małżonków, na rzecz swo>g, a oraz ia- 
ko opiekunki i r spectire rzydattego opi- ki
na n eletnkh A drzeia i Karoli M sfowsk ch, 
w cierwszym małżeństwie z ni gdy Andrz iem 
Masłowskim spłodzonych synów, dz ałaiacych. 
tudzież WSp. i^eronAi z MasłowskichPa d kiey 
Karola Pap skiego Marsza!.- prz«-dm; Pragi mał 
żonki, czyli obojga małżonków. Ktzimtery 
z Masłowskich H>g;ersbergierow»y, Augutńya 
Higienbergiera cby watek Warszawskiego mał
żonki, czyli oboyga Hig er^rgerów wsłżtfn- 
ków, Bakomec Anny z Masłowskich i Joze
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~yy Trybunału cywilnego I Jnst: Woiew: Mato- 
wieckiego posiedzenia swoie w Hńeśeie sto- 
Jecznem W arszawie przy ulicy Senatorskiey j 
w pałacu pod liczbą 460 odbywającego dnia 
ngo Listopada 18*9 r- 8 to Za sprawą i dy
rygowaniem W. Fereryusza Topor Matuszew- i 
skiego Patrona przy tymże Trybunale, w 
mieście Warszawie przy ulicy Rymarskiey w 
domu * łasnym Nro 742 mieszkaiąe ego, u któ 
rego wierzyciele snkcesscrowie ś. p. Audrze- 
ia Masłowskiego wraz z opiekunami wyżey 
wyrażeni zamieszkanie prawne obrali sobie.

Działo się w Kancellaryi Trybunału Cy
wilnego I. Instancyi Województwa Mazowiec
kiego dnia 57 ^Tześniai 1519 r.

Żmichowski Pisarz.
Wywieszono ninieysze obwi szczanie na 

teblicy w sali audyencyonalney Trybunału d. 
sygo trześnia 1819 r.

Żmichowski Pisarz -
Następnie, wyrok.em Trybunału na ter

minie trzeciey pubbkacyi zbioru obiaśmeń i 
warunków sprzedaży, to iest dnia i5 Grudnia 
X8ig r. zapadłym, do przygotowawczego przy
sądzenia dzień dwudzisjty szósty Sty
cznia roku przyszłego 1320 przeznaczonym 
został, ■ Patron sprzedażą dyrygujący W. Fe 
reryusz Topor Matuszewski za szacunek wy 
żey wspomaionyth dóbr summę złp. 330000 
podał1, przeto tik o tym przygotowawczym 
przysądzeniu dnia 26 Stycznia r. p. ig2o na 
audyencyi Trybunału cywilnego Wojewódz
twa Mazowieckiego odbywać się maiącynr, ja
ko i o podaney summie za szacunek wiadomo 
się czyni. — Dań w Marsza:»ie w Kancella- 
ryi Trybunału dnia 27 Grudnia 1319 r.

Żmichowski Pisarz.
Pisarz Trybunału Cywilnego pierwszey 

stancyi PToiewództwn Mazowieckiego.
Wiadomo czyni, komu o tein wiedzieć 

należy,'źe końcem sprzedaży i wywłaszcze
nia sądowego dobra dziedziczne - nauępuiące:

a) Folwark Okęcie, wieś zarobna Ha
ków, z-dwoma dezertsmi, pierwszą 2*łu ki, 
gdziedawniey folwark exystował, drugą Zbarz, 
w kterey karczma dawniey była, w poss ssyi 
dzierżawney W- Dominika Zabłockiego zos- 
tatące, tudzież folwark z wsią zarobną Opacz 
wielka, i wieś zarobna Opacz mała przez 
dzierżawcę W. Jana Fraas obrabiane, wszy
stkie* w Powiecie i Obwodzie Warszawskim 
Wouwództwi® Mazowieckim. GaunieOkgcie,

pod okr§g'em Sądu Pokotu Wydziału II. Po
wiatu i miasta Warszawy położone.

b) Folwark 2 wsią zarobną Michałowi
ce w tymże Powiecie, Obwodzie, Wojewódz
twie, i wteyźe szmey Gminie Okęcie, pod 

; okręgiem tegoż Sądu Pokoiu Wydziału II. Po
wiatu i miakta Warszawy położony, w dzier- 
źawney possessyi W. Jana Fraas zostający.

c) Grunt orny za j rogatkami Jerozolim- 
skiemi pbd Warszawą, w Powiecie i Obwodzie 
Warszawskim, Województwie Mazowieckim,. 
Gminie Okęcie, pod okręgiem tymże samym 
Sądu Pok uu Wydziału II. między gruntami 
do dóbr i Gminy Uiazdowskiey nalezącemi ay- 
tuowany, przez Ur. Piotra Szamota zastawne
go posiadacza obrabiany.

d) Possessya murowana da howką po
kryta z różnemi zabudowaniami przyległem! 
muiowanemi i drewmanemi, ©rai ogrodem 

Traktowym, na gruncie czynszowym do dóbr 
Korony należącym, w mieście Warszawie przy 
ulicy Królewskiey pod liczbą r,c>64 w Cyrku
le i Gminie 7 w Powiecie 1 Obwodzie War
szawskim, Woiewództwie Mazowieckim, pod 
okręgiem Sądu Pokoiu Wydziału II. Powiatu 
i miasta Warszawy, w possessyi W. Francisz
ka Kohlera będąca i przez niego gospodaro- 

-w*wk.
e) Plac niezabudowany, parkanem dre

wnianym obgrodzeny, z gruntu cnynsto wego- 
mieysfciego złozeny, w mieście Wars?-.wie 
irrzy ulicy Solec i Gzemiakowskiey pod licz
bą 3031 w Powiecie i Obwodzie Warszaw
skim w Cyrkule i Gminie ótey pod'okręgiem 
S.du Pokoiu Wydziału IV. Powiatu i miasta 
Warszawy, nad lądtm lewey strony Wisły po- 
łfżony, a przez Star; Zelcnana Hersz Szmu-' 
łowicza dzierżawcę czasowo posiadany.

Przez Ur: Marcina Ciechanowskiego Ko
mornika Sądu Appelłaiyinego Królestwa Pol
skiego w całey cbszemości respekt va opisa
ne, w exekucyi na inslincyą wierzycieli JW. 
Klementyny z Kozietulskich Wahckiey Staroś
ciny Mszczonowskiey po ś. p. JW. Józefie 
Walickim pozostsłey małżonki wdowy, w mig. 
ście .Warszawie przy ulicy Biilańikiey pod 
liczbą 604 w Obwodzie Warszawskim miesz- 
kaiącsy, przeciwko dłużu kowi IW. Antonie
mu H<: Byczewskiemu, wmieście temźe War
szawie przy ulicy Królewskiey pod Irezbą 
1,064 zami szk. emu popieraney, przez tegoż 
Komornika Sądu Appelłacyynego Ur: Marcina 
Ciechanowskiego wWinswie przy ulicy Ry«
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mmkidy Nro 743 mieszkającego oddzhlrie- 
mi protokółami zajęte i zaaresztowane zosta- 
L; to iest: dobra Okęcie z f rzyległościami 
Wszelkiemu, pcwyżey pod literą A wspomnio- 
n«, w dn u 26 Lipca 18’9 roktf, ~ D bra 
M, b Lwice pod I terą B. wyźey umieszczo 
ne dna 23go Lipca iglS roku, — Grunt or
ny pod literą C. umieszczony dnia 2 go mie
siąca i roku tychże, — Possessya .Nro io64 
ped literą O. wyżey umieszczona dnia 1750 
miesiąca i roku tychże, i plac N.o 3,051 
pod literą E. umieszczony, w dniu igtym te 
goź mi. wąca Lipca r. b. 1819, którego to za 
aresztowania sporządzone protokoły stosow
nie do prawa wręczone zostały; a naprzód 
dóbr O» ęcia z przyległościami pod lite ą A. 
i dóbr Michałowic pod Itetą B. wyżey wy
rażony h, w leduym dn u ógo miesiąca Wrze 
śni r. b,, Wóytowi Gminy Okęcie W- Dorni 
nikowi Zabłockiemu; tudzież protokółów tako
wych k piie wręczone Konsmis arzowi Obwo
du WarsaaWskiego W, J nowi Laskiemu, za 
którego Sekretatz U< Pi tr G iewski ^rygi 
nał zawidymował oraz Pisakowi Sądu Pok - 
iu Wydziału II. Powiatu 1 mia;ta Warszawy 
Ur. Janowi Mściwoie oskiemu w iedńym rintu 
ymym Wrześn a r. b. i8t9> następnie, proto 
kół zaigcia gruntu om«go, literą porządkowa 
E. ozuaczon^go, wręczony Wóytowi G: ny 
Okęeie W. Dominikowi Zabłockiemu dnia ógo 
Września r. b. 18'9- « Kommissarzowi Ob^o- 
du Warszawskiego W. J*nOwt Leskiemu, W. 
Ignacemu Banczakie wieżowi Wóytowi Gminy 
Uiazdowskiey, i Pisarzowi Sądu Fokom Wy 
działu II. Powiatu i miasta Warszawy Ur. Ja
nowi Mościwoiawskiemu w iednym dniu yyni 
miesiąca i roku tychże; znowu protokół zaa
resztowania possessyi Nro 1,064 pod porząd
kową literą D. umieszczoney wręczonym zo 
■tał W. Franciszkowi Kohlerowi, iako za wła 
ściciela teyże potsessyi podającemu się, dnia 
•go miesiąca Sierpnia r. b. 1519, oraz Pisa
rzowi Sądn Pokoiu Wydziału dopiero wspom- 
monegoUr. Janowi Mściwoiewrśiemu, i Pre
zydentowi miasta Warszawy IW. Karolowi 
Wojdzie, w iednym dniu 7 Września r b. 
18*9; wreście, protokół zaięcia pląeu Nro 
3 31 pod literą E. wtem obwieszczeniu dla 
potządkn oznaczonego, doręczonym został 
w kopii tak JW. Karólowi Woydzie Prezy
dentowi miasta Warszawy w ratuszu głównym 
na ręce Ur. Jana Barankiewicza Sektetarza 
dziennikarza widyn.uiącego, iako i Pisarzowi 
Sądu pokoiu Wydziału IV. Powiatu i miasta

Warszawy Ur. Tomastowi BogueiieWh, Wite- - 
dr.ym dntn 7 Września r. b. 1S19. — Poctem 
wszystkie protokóły takowych zaięciow i kaa- 
resztewań dóbr wyżey wskazanych, Wtaz 8 
attestami wręczeni widymat, wpisane zostały 
do X:ęgi seat esstoweń w kanceliaryi hipótećz- 
uey z emiarukiey w Woiewódz: Mazowieckim 
przez W. Eustshiego Formaakiewicza Pisarza 
teyże kancellaryi utrzymywaeey, w dniu jed
nym 9 Września r. <819, a do Xi§gi Podo- 
bwey zaarOs to v ń ntżey podpisanego Pisa
rza Tryisuiału Gywln go Województwa Ma
zowieckiego równi-.ż jednego dnia U mie
siąca i roku tychże też wszysikie zaięcia pi
sane. — Pierwsza publikacy-t zbioru ćbi^śnień 
i warunków s?rardąży takowych dóbr cdbyw-ć 

- s,ę będzie na publicznej audyencyi Trybuna
łu Cywilnego I. Instancji Woiewodztw* Ma- 
sowieckiego, posiedzenia swoie wmieście 
Warszawie W domu lądo -ym Nro 46o odby- 
wa'ąc?g3, dnia cg Października f. b. 1819,

•a to a sprawą i dyrygowaniem W. Xa*e- 
. r^go Ki-drzyńskieg® Mecenasa Sądu Naywyż- 

srey In tancyi Królestwa Polskiego w mieś-
a Warszawie przy ulicy Lastno N10 669 

■leszkAącego, u któreg o IW. Klementyna rz 
Kozietulskich Walicka Starościna Wierzyciel- 
ka zamieszkania prawne obrała sobie. — 
Działo się w Kan ellaryi Trybunału Cywilne-

I. In tancyi Woiewó "tws Mazowieckiego 
u x3 Września *819 r. Żelichowski Pisarz.

Wywie zonę nimaysze obwieszczenie n« 
ablicy w sali aud encynmalney Trybunału 

. d. 13 Września 1819 r. Zmichowski Pisarz,
W dniu a5 Lu ego r. b. odbyła »ię trz«-

*a publikacja warunków przeważy dóbr wyżey 
wymienianych, oa którey Mecenas przedaż po
piera ący podał szacunek tak nattępnie;

a) Za dobra Okęcie 2 przyległościami 
złp. 52o,ooo. — b) Za dobra M chałowtce 
zprzyLgłosciami złp. 100,000, — c) Za 
gruut orny pod Warszawą przy rogatkach Je>

I rozolimskich licżący złp. 4000, — d) Ża 
possessyą w Warszawie pod liczbą 1064 P°* 
łożoną złp. 5Joo — e) Za plac niezabudo- 
wa«y w Warszawie pod liczbą Sogi położony 
złp. a,500. — Po ogłoszeniu trzeciey p ibli- 
kacyi terminu przygotowawczego przysądze
nia wyżey wyrażonych nieruchomości każdey 
oddzielnie i w szczegółach nadzień 7 Stycz
nia roku 1520 o godzinie 10 z rana iest wy- 
znaesony. — Działo się w Warszawie dnia 26 
Listopada 1819 roku. '

{podpiąsno) ZmicfaWfki Pisarz,
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PoSpiwi? uwiadamia szanatoną pnblicz- 

Bóść, tź wskutek prawnego zajęcia rozmaite 
Eu kra, krzesła , kanapy, byało rogate. — wo
ły, krowy, iałowki, konie dc: takowe nasę- 
pnn na dum >6 — 17 i ig. Stycznia rgao 
<oku, we wsi Oruslach w Powiecie Gostyń
skim niedaleko miasta Gombina, za gotowe cu- 
srent zwane pienląd/c więcey daiacemu i przy
bicie otrzy > uięcen u, sprzedawane będą. — w 
Warszawie dn>a 29 Grudnia ig.p roku.

Jan Pruski K. T. C W. M» 
Meszka aa Krakowskiem przedmieściu N 431-

Doniesienie Księgarskie.
W dalszym ciągu domesiema mego o wy 

chodzić rnaiącym u mnie Dzienniku Leśnym, 
którego tszy numer niezawodnie w przyszłym 
m«a ącu Styczniu wyydzie, mam zaszczyt za
wiadomić osoby któreby na prowincyi aa tan
in dziennik prenumerować chciały, iż to na 
każdym poczt-amcie Królestwa Polskiego za 
cenę roczną zł. piętnaście uskutecznić mogą.

Dań w Warszawie dni* 21 Grudnia 1319.
N. Gińcktberg

Xięgarz i Typogr f K. W, Uniwersytetu. 
NB. Podług mnieyuzego doniesienia prostu 

sc się omyłka w 1031 104 NrzeGazety, gdzie 
2»mia$t igo, ryty Numer, i zamiast piętnastu 
giętych dwanaście ie»t umieszczone.

DOŃ l’E 8 J E M A
Jan Jerzy KURTZ. handel tiunkow zagra 

Biernych utrzymuiący, m> honor donieść rze- 
iwietney publiczności tuteyszey, oraz szano 
wnym swoim korrespoMłentom ha dlowym 
po Wolewództwach, iż skład swóy wraz z 
kantorem dotychczasowego pobyt swego z 
domu Łazienek przy ulicy Maryensztat prze
mieścił pod N. 622 do domu narożnego przy 
ulicy Daniclowiczowskiey i Bibliotecznej. do 
mąg>zynu będącego przy pałacu JW. Hrabi 
PodeiaObożnego. a to w ten sam Bkal. gdzie 
astnął niegdyś handel Meisnera. — Korzysta- 
ląc z miejsca uo^odniey dla łaszcz. caiącey 
go zaufaniem s«fcm pzześwietney publiczno
ści tu<.eyszey położonego, mejylka iak dotąd, 
szeczególn.e handel przedaży huitowey na 
orbity, lecz również i cząstkowy na garee 
lub butelki, utrzymywać będzie. Doniesieniem 
takowem zarazem poleca się źyezfwym iey 
Względów, i przyrzeka wszelkiej dołożyć sta
ranności, aby każdy zaszczycający go zaufa- 
Stiem swoim, tak wyborem towaru, iak i nay- 
•łusznisyszą ceną zBÓ^wohnonym ao*tał. — 
Ceduły cen, \ prix couraat.) w miejsca po- 

wyźey wymienione® każdemu na żądanie wy= 
dawać się będą. — Warszawa dnia Sty
cznia 1820 roku._ ■ . . . _

Pudaie się do wiadomości pui.litiuey 
ze w nowey zsłoźoney f bryce sukien w ludwi- 
sarni dawnisy zwaney za Koszarami Artyle- 
ryi położone sukna ikazitn rki sak, iako r wszel
kie. fgstunki wełniannych matcryałów farbowa
ne bywałą; umiejętni tkacze znajdują tamże 
natychmiast robotę dla siebie.

Man benachrichtigt hndurch dag Publi- 
kum dass in der neuerrichteten tuch- manu
faktur in der Mditair Bederey bmter der 
Artillerie Caserne Tiicher -in Casimir - form 
iiberhaupt alle Gattung yollene Noffe gefarbt 
werden.

Gescheite Tuch-Weber fnden dort so« 
gleich AustUiwg.

Podpisany ma za.zczyt uniademtć prae- 
świetną Publiczność iż od dnia 1. Grudnia 
r. b iego kompamia handlowa z J Pa nem 
Karolem Łubenau ustała, i że podpisany 
wszystkie Passim i Actiya na własny prze- 
ął rachunek; nikt więc inny, iak tylko ort, 

nie ntn prawa do ściągnienia długów, które 
w czasie cxystuącey kompanii handlowcy 
zdziahnemi zostały, do czego kaźch, kogo 
się to dotyczy, stotewać się zachce, lub w 
przeciwnym razie, wynikłą stąd szkodę sa- 
m-mu sobie przypisze.

Poleca się oraz podpisany łaskawym 
wtględom prześwietney Publiczności, poa.n- 
daiąc znaczną ilość świeżych towarów ga
tunkach wszelkich sukien Frsncuzkich. Nider- 
iand.ik ch i innych, zapewnia oraz przyzwoi
tą usługę j pcmierną cenę. •

Skład iego znayduie sie w dotychcza
sowym miejscu, w Warszawie przy Ulicy Se- 
t.aŁCiskiey Nro. 4E3 W kamienicy G-stla pod 
Firmą. Adrni G rste b g,

W biime piękny cii «ituk przy ulic', Mio- 
dowey pod kolumnami dostse można b letow 
wizytowych, paryzkieh, tudti«ż nowy wybór 
przedmiotów, które można oferować na po- 
daronUt w Nowy rok, iako to ; borab n.erkif 
goto walnie, branży, im.enn-ki i. t. d.

Pewny doskonały i praktykowany ogro
dnik z Berlina, opatrzony dobrem! zaświad
czeniami, życzy sobie bydż gdzie umieszczę- 
nym: dabza wiadomość ił,JP. Franeks ma.stra 
ślusarskiego, aieszkaiącego przy ulicy Łeszuo 
pod N. 663.
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GAZETY KORESPONDENTA

Nayiaśnieyszy Cesarz i Król Pan nasz 
miłościwy Wyrokiem swym z dnia T4 Czer
wca 1817 r. postanowił, aby wszyscy tytu- 
ły honorowe posiadający, podług artyk: 14, 
15 i 16 w tomie 3cim Dziennika Praw u- 
mieszczonych, a szczególniey podług artyk: 
17 , w 3ch latach odogłoszenia w-pomnionegO 
wyroku z posiadanych tytułów honorowych le
gitymowali się- Stosownie więc do wspomnio 
nago dekretu, D^putacya z gro a Senatu do 
tego przedmiotu wybrana, gdy widzi bliski ter
min ukończenia dzieła swego, postanowiła 
raz ieszcze ostatni przez gazety uwiadomić , 
by w moc cytowanego wyroku, wszystkie o 
soby posiadaiące tytuły honorowe, iako to: 
Barona, Hrabiego i Ńiążęcia, przed dpiem 
5cim Sierpnia 1820 Ggitymacye swe do kan- 
cellaryi Senatu składały, a to w następującym 
porządku :

1. Dyplomat oryginalny z posiadane
go tytułu.

2. Ob k tego urzędową kopiią jtegoz 
dyplomatu p zez Notarymza sprawdzoną a 
tłumaczone z Eancu kiego i niemieckiego, 
przez tłumacza przysięgłego, podpi em jego 
i pieczęcią stwierdzone bydź ma.

3? Metrykę chrztu , _która prawność 
sukcps?yi dowiedzie.

4. Świadectwo urzędowe z wykonaney 
przysięgi na wierność-, iako teź świadectwo 
podobnie urzędowe z opłacanych podatków, 
które udowodnią tego kraiu obywatelstwo.

5. Wszystkie podania na papierze stę- 
plowym bydź m^ią< a nota do deputaoyi Se
natu na dwuzłotowym papierze, w któ: ey 
podający wyrazi swóy interes, i iakie do te
go składa dowody.

6. Gdy kto przez pocztę przesłać ze. 
chce, koszta ma opłacić; inaczey, kanceliarya 
nie przyymie. ' ' 

i Gdyby kto przed oznaczonym termi- 
nem legitymacyi z rzeczonych tytułów nie- 
złożył, sam sobie przypisze winę, gdy tytu
łu , iako nieapprobowanego-, niebędzie miał 
prawa używać. — Dań w Warszawie dnia 
ggo Grudnia 1819 r. Niemcewicz. S. S.
Kommissya Rządowa Spraw- Wewnętrznych 

i Policji
Podaie do publiczney wiadomości, iź 

stosownie % do przepisów postanowienia Xięcia 
Namiestnika Królewskiego z dnia 11 Marca 
1817 r. udzieliła na dniu 17 Listopada b. r. 
fabryce robót jubilerskich i biźuteryi przez 
Panów S ennichii Hildebrandt zało- 
żoney, Patent swobody na prze iąg lat sze
ściu na następuiące maszyny w fabryce ich za
prowadzone:
a) Machinę do guilizowania, służącą do na

da ia różnych deseniów przedmiotom ze 
złota i srebra wyrabianym.

6} Machinę do wycikania za pomocą stę
pił ozdób różnego rod-aiu na tabakier
kach i innych tym podobnych, tudzież ro
bót dętych.

O Macinę mającą walce z deseniami.
Machinę do walcowania deseniów na ie- 
dney sztuce, a -za obrokmia drugie przy
noszącą cienkość i grubość podług za
miaru, tudzież, źe podług złożoneo przez 
pomienionych fabrykantów oświadczenia 
wszystkie wyroby próby niższey od i4 
karatowego złota trzymać nie będą, i wy
chodzące z fabryki znakiem fabrycznym 
oko Opatrzności wyrażającym stęplowane 
będą.

w Warszawie dnia 17 Grudnia igtg roku 
Minister Prezyduiący 

(podpisano') T. Mostowski
Sekr. Jen. (podpis;) -dug. Karski.
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Kommissya Rządowa Sprawić Łiwości.
Stosown e do przepisu artykułu ng ko- 

dexv ćyw !r»ego yodaie ninieys/em do wędo- 
mości powrzechney,. iż Trybunał Cywilny 
Woiewództwa Kaliskiego wyrokiem swym w 
dniu 30 Października r. b. na powództwa Wa
lentego Zabłockiego we wsi Lipkach Powie- 
cie Szadkowskim Woiewództwie Kabsktem za
mieszkałego przechtanowczo wydanym na
kazał śledzenie n ©przytomnego Nikodema 
Zabłockiego byłego w pułku ósmy as piechoty 
woysk X<ęztwa W»r-zawskiego pódeff c»-ra , 
który od roku igia ani o życiu, ani teraz 
n eyszytn swym poby ie żadney nie daie wia
domości. U kutecznienie rzeczonego śledztw* 
Podsędkowi Powiatu Szadkowskiego porucza 
nem z »st ło.— w Warszawie dnia 14 ones ą 
ca Grudnia i8tó oku.

( podpisy' iak wyiey)

Korr.missya ^ot^woditwa lijazowieckiroo.
Przy reskrypcie Krem im Rządowey 

Przychodów i Skarbu z dn a 27 L st: pada r. b. 
N. 2^766 nadesłane postan^^en e X eci» Na- 
nue: tn ks Króle*sb e^o, ad dniem 9 Lćtops- 
da r. b. N-- 5438 zspadłe-, ustznowimące nowy 
pobor opłaty od windowego przy Komorze 
gł-wney c iue-r wodney Warszawa, K mmissya 
Woiewóczt -at Mazowiecki, go poda.© do uu- 
b i znty wtadęmości, mianowicie z>ś dla wia 
domy-ści ^wszelkich oscb liatrdletp trudniących ’ 
się, a to w następu tjecy o nowie. • 
K&piia do Nrtt £8766 tto 19.

W imien u Ńayjaśnieyszego
A L E X Ą N D R A I. 

Cesarza Wszech R,. s y, króla Polskiego 
^etc. etc. etc.

Xiązę Namiestnik Królewski w Badzie 
Sianu

Zważywszy, iż połii rana do tych czar 
przez Komorę wodną War-zawska oplata win- 
dow. go bynaymmey ń e«dp wtaća ko ztem , 
lakis utizymarne wind za sobą pociąga, a cbeąc 
w miarę ponoszonych na-ten pizedinwt wydat
ków zapewnie preporeyón J.ny dla skarbu do- 
<tC’kr,a *n’rSfck hm masy. Rzad<-wev Przy
chodów 1 Skarbu po tmow I smy i sw nowu my.

Artyiui I. Pobierana dotąd opłata W;n 
tlonego, bez r< zn.c- staokow po złotych czte
ry, znosi s ę, a « myśli iey ustanawia się nastę- 
puiąca, tako to. v * 1

r złotych

złotych

nowsk

Od windowania ksżdey bedinki ps» 
dwanaście.

Od każdego dubasa lub łyżwy po 
dzesięć,
Od każdego gal rń, czyli to U!s“

go 1-b S ndemir kiego hz różnicy 
zpobukę, albo bez robhki, po złotych^ziewięć. 

d) Oa każdego galara Krakowak f go po
złotych dziewięć.

e) Od każdey bez różnicy krypy po 
złoty h sz®śe. / ' y

f) Od każdego bchtanu, czyi, pół Ber- 
linki zwaney po łotych sześć.

g) Od opuszczanie «s. elk. ch bez exeep- 
Cyj, .Zy to fluidowych lub suchych towarórr 
z pakameru, albo bułw?rku, yrze^ windę ns 
iskie bądź st«b, od każdego centnara po gra- 
siy polskich dwa.

Artykuł agi. Towary na walne Jartawr- 
ki Warszawskie deklarowane, od przepi a 
-rtfkułem po rzedną objętego wył czaią Się, 
ód który ht Iko dotychczasowa opłata windo
wego p-‘b er ną by >z ma.

Artykuł gcp Popełnienie ninieys.:ego 
i ostanow en a nas ego Końtaóssy; Kządnwey 
Przychodów i Skarbu polecamy.

Dział s ę w Warszawie na pos ed eniu 
Rady adminntracyyney dnia 9 mca Listopada 
i 8 9 F' ku. f po .pis n ) AA1ALz.LA 
Minister Pwszydmący w K mmisyi Rządowey

Przy hodow i Sk rbu
(podpisano ) J ■ W ^leńśki.

Rtdca Sekretarz Sianu Jener; Brdy 
(pOdy s:} Kosiecki.

zgodno z orvg c*ł na
Radca Sekr; etanu Jen-r: B-dy. 

(podpisun<p Kornecki. 
za zgodę sć

./podoić i-) Kruszyński.
Ohiaśniaiąc powyższe postanowienie u« 

wiadamia Kommissya Woewództwa Mazo- 
meckuego interes'W*nt; os b , Że ncwa opła- 
ta w»ćd ’Wego regu me się do iow»n w i obiek
tów ex ru jarmarków s. rswaęlzęnych; odtychzas, 
k_t«re n walne Jarmarki Warszawskie przy-
chodzić maią, n-Lżytość w ód w ego ©pła
cona będzie w takiey san ey 1 *ci, lak da- 
wmry te i^sr, od każdego bez różnicy stat
ku po złotych polskich cztery.

V? Warszawie dnia 4 Grudo a igig r.
Prezes 

Bembielińskii 
Filipeiki. Bekcctarz Jensralny



Tiomińissya Hipoteczni- kVoiewoJstwa 
Mazowieckiego.

W dodatku do obwieszczenia' pod dniem 
Xi Listopada ogłoszonego uw.adatnia in- 
teresstntow, że dla dóbr Boczki W go VVin- 
cęntegc-Łady dziedzicznych, w Obwodzie 1P0- 
wdecie Łęczyckim leżących, które w cyto- 
wanem obwieszczeniu opuszczone zo«r»ły, od
uregulowania hipoteki termin 
Styria 1820 ie*t wyznać.ony. 
wa dnia 17 Grudnia i 8*9 roku.

ab dzień a8
— Warstwa

Prezss 
Turski. 

za Sekretarza

Urząd, Municypalny Miasta Stołecznego 
W arszuwy.

Frzychyla ęc $ g d żądania niektórych 
osób, które bilet zisune Lombardu tu 
leysze^o utraciły, mianowicie,

ii let Mro 580 na talarów 6
1613 * * 15
2141 • • 24
32.2 • 400
4723 • * 8

podaie do publiezuey wiadomości, i wzywa 
każoego, w któregoby ręku takowe teraz 
znajdować się mogły, aby w przeciągu &ciu 
tygodni od daty, a niydaley dnia 20 Mes 
bty.zoia r. p. do Dyrekcy. Lomb^-r/u w ram 
»zu głównym przy uley Senator k ey sytuowa
nym, i posiedzeniu swe maiącey, zgłos:Ii zię, 
i praw ośó posiadania onych udowodob; ina
czej bow« m, po Eipłynienm powyższego ter 
mina wymienione wyżey z ,mm rów bilety 
amoitvzowsue, if aty t,m t Iko osobom ze 
opł ceniem przyi adaiącey naleźytości wydane 
zostaną, których nazwiska w ksęgach Dyrek
cji zapisane znaydmę się.

D >ało sę ta posiedzeniu w ratuszu 
płówn m miasta st Toczcie,0 Warszawy dnia 
6 Mca Grudnia isi9 reku.

Radca Stfenu Prezydent. 
W o y? a.

- - Sekretarz Jen^ralny 
Leśkiewicz.

Sprzedaż dóbr Słowika-.
Wskutek postanowień a Trybunału Cy

wilnego Woiewndźrws "Mazowieckiego dhia 
22go_Listopad* 1519 roku zapadłego, dobra 
Słowik du massy tukcissyyno Łkwtdacyyney (

megdy Onufrego' Starzyńddego należące, w 
• owiecie Zgierskiid W^ie^ództ^ie Mazowiec
kiem, dwie mile od mi na Łęczycy pcł oi di 
c-d mia-ta Ozorkowa, i6ci« auł od Wanta wy 
a i§ ciii od Toruń.a położone, z lasem, 
wszelkietni przynaŁżytcściatn , i s rzedane bg- 
dą ua rzecz w«; cmcioney massy przez pu- 
bbczną licytację. Pr yg towawcze przysą
dzenie od bed^ie się wdr.ru 31 Styczni* 1820 
r. przed Wnym Franciszkiem Wiesołowskitn 
Sędz ę Trybunału o gcwzmte ątey popołud
niu w Warszawie przy «licy Senatorskiej pod 
h zba 460 w tmeyscu posiedzeń wydziału 450 
Trybunału Cyw’lneg^ 1. InsUncyi • oiewóiz- 
twa Mc osieckiego na audyencyi pobłiczney. 
S r/edażętę k ercie Józef Jezior maki Patron, 
rzeczoney massy kurator, w Warszawie przy 
ulice Dłtigiey pod liczbę 541 zamieszkały , 
u którego, iak również u niźey podpisanego, 
ops stanu dóbr eh ocen.euie, warunki sprze
daż , każ ‘y chgó kupna mai-cy przeyrzeó 
może. — DziaŁ sig w Warszawie dnia 1750 
Grudnia 1819 roku.

Jan G reffkowiez Pisarz.

PROSPEKT
pi-tn* periodycznego pod n rpisem 

PSZCZÓŁKA KRAKOWSKA.
Od dnia i5 Października r. b. zaczęło 

- wych- dzić w Krakowie nowe pismo pnryodyi z* 
nr, msiące powyż zy Mpi — Wszystko, 
cokolwiek pizyiemnie i moralnie zabaw ć mo
że. umieszczane będzie artykułami wnastępu- 
iącym porządku: — § I. Krótkie i dowcipne 
cq^ieści, tak oryg halne, iako też tłumaczo
ne a nat nowszych pism zagranicznych — § II. 
Nowinki zabawne r anekdoty, przysłowia. —§• 
iii L ty z różnych znaczn eyszych cz^śc, Pol
ski m-iuiąc» zwyczBie »»rodow“ i charakter 
mieszkańców. — §• IV WyŁtki 2 uayn-wszych 
podroży do Francy., VSłoch Niemiic 1 t d. 
w rozma tych przedmiotach czvtelmka b,wic 
mog^ych.’ §• V. Wy^tki interesowne w.er- 
szen> i pro'ę z dzieł drukiem nieogłos?on*ch, 
lub tłumaczenia. § VI Róźn« wiersze, ucin- 
Śi bajki ncwe, zagadki, szarady, logngry- 
r. ’ , n d VII. W adom jsci z teatrów krato
wych i zagranicznych. — § VIII. Krótkie do- 
niesicnia o dziełach pclsk.eb > •- 1 dnuu 
chodzących, irecenzye. - § IX M 
kie t waeszawskie, — Ci-lem s. 1 sz egn u- 

j (Umiani 'o-.tuniko <1 ciekawych ytynd .w, 
I csjbńwie spism zagranicznych, każdey ma- 

wdr.ru


(. 2

foteli i sro^y wyjdzie ieden numer na pię- 
fctiys papierze pocztowym, naymuiey z pół- 
askusza. złożony.. — Dwadzieścia i sześć na- 
nterów od szesnastu arkuszy kwartalnie sta
nowić maię tomik, do którego odborą pre- 
numeratorowie' osobny tytuł i okładkę, nad
to, iednę rycinę i nutę muzyczną. — Wszel
kie pisma oryginalne i przekładania odpowia
dające temu celowi, z wdzięcznością przyjęte 
będą, byle ie nowość krótkość zalecała. 
Przeciwnie, żadne uwagi tyczące się polityki, 
rehgii, i t p, lub iakiekolwiek inne, któreby 
przystoyność nadwerężały, mieysca nieznay- 
dą. — L Sty do Red,która maią być franko 
przesyłane pod adresietn druksmi Dzie- 
dzickiego. — Prenunrata roczna, pomimo 
znacznych nakładów, kosztować będzie w Kra
kowie w drukarni Dzie*cieki go na FLoy- 
ańskiey [ulicy pod Ner 535 tylko zł. 30. pół- 
róczuaf zt. 17. kwartalna zł. 10, z pocztą 
rocznie naywięcey zł. 40, półrocznie zł. 20 
— Pojedyncze exemplarze przedawać się bę
dą po gr: 15.

L i s t y gończe
Sąd Policyi prostey Powiatu Brzeskiego —■ 

wzywa wszelkie władze tak cywilne iako i woy
skowe, aby Bogumiła Hilłer za kradzież w więzie
niu tuteyszym domu poprawy osadzonego, w dniu 
» Grudnia r- b. z roboty publiczney zbiegłego po
dług mźey opisu umieszczonego śledziły, i wyśle
dzonego pod strażą do więzienia tuteyszego do
mu kary i poprawy odesłać raczyły. — Opis iest 
następuiący, Bog mit Hiller iest z rodu niemiec 
wyznania ewangelickiego, liczy sobie lat 36, ma 
zupełnie głowę ogoloną, wzrostu średniego, twa
rzy okrągłey ospowatey, nosa miernego,, oczu si
wych, czoła wysokiego, włoaów blond, wąsów 
rudawych, z wsi Malińca rodem, stanu włościań
skiego, mówi po polsku i po niemiecku, czytać 
pisać nieumie, miał na sobie koszulę z płótna gru
bego , kamizelkę z sukna granatowago z białemi 
guzikami, spodnie płócienne i sukienne granatowe, 
bóty ordynaryine, suknią z sukna szaraczkowego, 
i kapelusz czarny okrągły. — wBrześcin Kuiawskim 
dnia a Grudnia 1819 roku.

Złotnicki.

Sąd Policyi poprawczey Wydziału Łomzyit 
skisgo. — wzywa wszelkie władze tak cywilne ia
ko i woyskowe , aby na zbiegłego Woyciecha e Dą 
Łrowskiego o gwałtowne pobicie obwinionego ro
dem ze wsi Przeszkody będącego baczne oko mia
ły, a uiętego pod ścisłą strażą do sądu naszego 
dostawiły, którego opis iest taki: sb wzrostu sre- 

)

dniego, twarzy ściągłey białey cokolwiek ospowa- 
tey, oczu piwnych, brwi ciemnych, uosa propor- 
oyonahiego , włesów na głowie spuszczonych ru
dych, usty proporcyonalnych, ubiór na nim, —• 
sukmanek siwy ordynaryiny, kamizelka ordynaryj. 
na granatowa na guzy żółte zapinana, spodnie 
płócienne długie, u których na środku iest guz 
wielki mosiężny, kapelusz czarny ordynaryiny na 
głowie. — w Łomży dnia, an Października 1819 roku.

Sienicki.

Sgd Polir.yi poprawczey Obwodu Radomskie
go. — wzywa wszelkie władze tak cywilne iako i; 
woyskowe, aby podług załączonego tu opisania 
Wincentego Pooztowskiego o kradzież obwinione
go z transportu z Końskich do Radomia zbiegłego 
w gminach swych śledziły i wyśledzonego pad mo
cną strażą sądc' .i naszemu dostawić raczyły. — 
Tenże fest rodem z Mysłowic wzrostu.małego, twa-, 
rży sczupłey i ściągłey, oczów siwych, nosa, mier
nego , -włosów czarnych , w czasie uciecaki miał na 
sobie spencer sukienny z kołnierzem granatowym, 
spodnie płócienne, koszulę konopną, kapelusz o- 
krągly czarny, boso; mówi tylko po polsku. — 
Radom dnia 10 Grudnia 1819 roku.

Nawrocki.

Sąd Policyi prostey Powiatu Gostyńskiego. — 
Kazimierz Popławski szewc ma lat 30, religii ka- 
tolickiey, wzrostu miernego, chudy, twarzy ścią
głey bladey, czarno'zarasta, wąsów małych, wło
sów długich , oczu burych, nosa ściągłego, ma na 
'sobie z-burey ordynaryiney bai płaszcz białawemi 
obszywany tasiemkami z pętlicami z przodu, kapo
tę niebieską spodnie na iedney szelce i koszulę 
płócienną grubą złą, bóty ordynaryine dobre, ka
pelusz czarny okrągły kastorowy stary, o kradzież 
i zachowanie ze zbrodniarzami , tudzież dwukrot
ną z więzienia ucieczkę obwiniony. Poleca się 
wszelkim władzom, aby po uięciu tak szkód! wego 
zbrodniarza, sądowi tuteyszemu onegoż dostawić 
raczyły. — w Gostynie dnia 13 Grudnia 1819 roku

Łącki

Sąd Policyi poprawczey Obwodu Radomskie
go, — wzywa wszelkie władze tak cywilne iako i 
woyskowe, aby Stanisława Hallas o kradzież obwi
nionego i aresztu policyinego aęiasta Szydłowca 
zbiegłego .śledziły, a wrazie wyśledzenia sądowi 
naszemu dostawiły. Tenże iest rodem z Gallicyi, 
wztostu dobrego, głowy ogoloney, na którey rana 
od pobicia na prawey strenie widzieć się daie, wło
sów czarnych, z wąsami ciemnoblond twarzy bru. 
natney, oczów siwych dobrze wpadłych, twarzy 
ściągłey, i nosa takiego, w kapocie z sukna granato
wego starey z taśmami , wkamizęlce czerwoney su. 
kienney ńa guziki zapinaney, w spodniach zgrzę; 
bnvch, w botach nowycli ieszcze niekutych, w ka. 
peduszu czarnym okrągłym, w koszuli cienkiey ko„ 
nopney. — Radom J7 Grudnia i£ig roku.

Nawrocki.
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